
Cena egz. 2 0 groszy. Nakład 4 0 0 0 0 egzemplarzy. 'Dziś 1 4 stron.

D Z IE N N IK B Y D G O S K I

Przedpłata wynosi w ekspedycji i agenturach 3.15zł. miesięcznie,
9.45 zł.kwartalnie; przez pocztę wdom 3.54zł. miesięcznie, 10.61zł.kwartalnie.

Pod opaską: w Polsce 7.15 zł., zagranicę 9.65 zł. miesięcznie.
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie,

Strajków itp., wydawnictwo nie odpowiada za dostarczanie pisma,
a abonenci nie mają prawa do odszkodowania.

Rękopisów niezamówionych nie zwraca się.

Telefony: Redakcja 316, 326, Administracja 315, Buchalterja 1374. - Oddsiaty: Bydgoszcz 1299, 699. PoznaA 3600, ToruA 800, flrudziądz 294, Gdynia 1460.

Wychodzi codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt.
Do ,,Dziennika" dołącza się co tydzień ,,TYGODNIK SPORTOWY".

Redakcja otwarta od godziny8-12 przed południem i od 4—7 po południu.
Redaktor naczelny przyjmuje od godziny 11—12 przed południem.
Redakcja i Administracja w Bydgoszczy, ulica Poznańska 12/14.

Oddziały: w Bydgoszczy, ul.Dworcowa 5 — w Poznaniu, ul. Św. Marcina 37 -

w Toruniu, ul. Mostowa 17 — w Grudziądzu, ul. Groblowa 5—1
w Gdyni, ul. Św. Sańska 1282.

Numer 290. BYDGOSZCZ, Środa dnia 16 grudnia 1931 r. Rok XXV.

Na ostatniem posiedzeniu Sejmu
rorważano wnioski, zgłoszone przez
kluby robotniczew związku ze sprawą
bezrobocia. Pierwszy z tych wniosków
mówi o ograniczeniu czasu pracy do49

godzintygodniowo, aby tą drogą umo
żliw ić powiększenie stanu zatrudnie
nia, drugi domaga się uruchomienia na

dużą skalę robót doraźnych, wstrzyma
nia wzrostu bezrobocia drogą zakazu

redukcjirobotników i pod groźbą prze
jęcia fabryk pod kuratelę rządu itd. itd.

Nad drugim wnioskiem (socjalistycz
nym) niema nawet co dyskutować.
Łatwo zażądać uruchomienia robót do
raźnych ito w dużych rozmiarach,tru
dniejjestibędzie,przynajmniej na ra
zie, w ramach zabagnionej przez rządy
sanacyjne gospodarki,znaleźć pienią
dze na te roboty. Gdy wpływy skarbo
we gwałtownie się kurczą, państwu gro
zi deficyt budżetowy, a społeczeństwo,
wyciśnięte przez śrubę podatkową jak
cytryna, materjalnie niezdolne jest do

większego wysiłku, niestety nawet ma
rzyć o tern nie móżna, by udało się za
trudnić większą ilość bezrobotnych pra
cami doraźnemi.

Niemniej nierealny jestdrugi wnio
sek (socjalistyczny), który się.domaga
ogranićzeńia redukcyj. robotników dro
gą mechanicznego zakazu. Są niewąt
pliwie chlebodawcy, którzynie wysilają
mózgów swoich, aby wynaleźć drogę u-

trzymania ruchu w swoich przedsię
biorstwach i na drogę ,,najmniejszego
oporu14to znaczy zwalniania swoich

pracobiorców, idą z lekkiem sercem.

Śmiemy jednak twierdzić, znając cha
raktertwórczego kapitału, różniącego
się zasadniczo od kapitału spekulacyj
negotem, że wciąż chcetworzyć,iżta
cy pracodawcy stanowią znikomą
m niejszość.Większość pracodawców za
m yka podwoje swych fabryk dopiero
wtedy, gdy zapchane towarem magazy
ny nie mogą znaleźć rynków zbytu a na

dalszą wytwórczość na składnicę za
brakło kapitałów. Cóż w takich wy
padkach pomoże papierowy zakaz,
poparty choćby groźbą przejęcia fabry
ki w zarząd państwa, jeżeli niema pie
niędzy na dalsze prowadzenie warszta
tu pracy?Wymogii warunki życia są
twardsze niż wszelkie życzenia, wypły
wające z teorji, niezgodnej z temi wy
mogami. Przesilenie gospodarcze ma

swoje źródło w strasznem skurczeniu

się rynków zbytu, atych rynków nie

rozszerzy, zbytu nie powiększy mecha
niczna zmiana wytwórcy. Zarząd pań
stwowy fabrykprywatnych nawet,gdy
by byłwyposażony w środki, napotkał
byw zbycietowarów na tę samą tru
dność, na którą napotyka prywatny
kapitał izałamałbysiępo wydaniu pie
niędzy na produkcję na magazyn tak

samo, jak dziś załamuje się prywatny
kapitalista, kfóry nad ociężałym apa
ratem zarządu państwowego bez
sprzecznie góruje i iuicjatywą i obrot
nością.

Znacznie poważniej przedstawia się
spraw a t. zw .40-godzinnego tygodnia
pracy.Żądanie to podnoszą związki za
wodowe nieomal we wszystkich kra
jach, dotkniętych przesileniem gospo-
darczem i połączonem z niem bezrobo
ciem. Zajęło się niem nawetMiędzyna
rodowe Biuro Pracy, fungujące przy
Lidze Narodów, na konferencji, spe
cjalnie zagadnieniu walki z bezrobo
ciem poświęconej.Ale i to ciało, pod
względem znajomości rzeczy bodaj naj
bardziej przygotowaną,nie mogło się

zdobyć na ogólnikowe choćby zalecenie

ograniczenia czasu pracy do 40 godzin
tygodniowo jako środka, umożliwiają
cego powiększenie stanu zatrudnienia,
i zakończyło swe obrady uchwaleniem

rezolucji, która rządy poszczególnych
państw nawołuje do międzynarodowe
go wysiłku w kierunku zorganizowa
nia robót doraźnych.

Urzeczywistnieniu myślia 40-goclzin-

nym tygodniu pracysprzeciwili się —

jak głoszą komunikaty M. B . P .
—

wszyscy pracodawcy, uzasadniając
swój sprzeciw tern, że zwiększenie ilo
ści robotników przy obecnych potrze
bach rynku ,musiprowadzić na skutek

zwiększonych świadczeń społecznych
i kosztów robocizny dopo
większenia kosztów produkcji i zm niej
szenia konsumcji, ja, % igc i zbytu

i co za tem idzie, do dalszego pogłębie
nia, w skutkach swoich tak straszne
goprzesilenia.

Rozumowanie to idzie w ostatecznej
swej konkluzji pozornie po linji inte
resów dziś jeszcze zatrudnionego świa
ta pracy. Mówimy pozornie, gdyż ana
liza tego rozumowania nasuwa mimo
w szystkopoważne wątpliwości.

Związki robotnicze wychodzą, z ji-

Zjazd w Gdańsku. - Nowy statut. - ^ocna rezolucja.
U ministra Strasburgera. - Na wiecu Polonii.

Gdańsk,14.12. (PAT) Wczoraj przy
byli tu członkowie zarządu głównego
z w iązku Syndykatu Dziennikarzy Pol
skich, oraz delegaci, syndykatów pro
wincjonalnych. Odbyło się zebranie za
rządu głównego pod przewodnictwem
wicepr. Grossterna,-a następnie zgro
madzenie, któremu przewodniczył red.,
a-na którem prz-yjętonowy statut, plon
paromiesięcznej pracy osobnej komisji.
Zjazd ponadto uchwalił jednomyślnie
rezolucję treści następującej: Przedsta
wiciele Dziennikarzy Rzplitej, zgroma
dzeni w liczbie 42 osób na walnym
zjcździew W.M . Gdańsku, który swój
rozwójiświetność zawdzięczał zawsze

opiece i stósunkom gospodarczym z

państwem polskiem, jakoreprezentan
ci opinji publicznej narodu polskiego i

wszystkich jego kierunków politycznych
stwierdzają zgodnie i kategorycznie, że

zwrócenie państwu polskiemu Pomorza,
a tem Samem idostępu do morza na
prawiło wielkie krzywdy dziejowe i

gwałty, popełnione w swoim czasie-na

żywym organizmie polskim - oświad
czają uroczyście, żecaiy naród polski,
stojąc na gruncie poszanowania istnie
jących traktatów i umów międzynaro
dowych, nigdy nie zgodzi się na dopusz
czenie jakiejkolwiek dyskusji w spra
wie rewizji obecnych granic państwa
polskiego, a w razie potrzeby dążąc u-

silnie do pokojowej współpracy ze

wszystkimi narodami, jak jeden mąż
staniemy do czynnej obrony całości i

nienaruszalności terytorjum Rzplitej.
Po zakończeniu zgromadzenia wszy

scy uczestnicy udali się cłogmachuko-
m isarjatu generalnegona konferencję
prasową z sekretarzem generalnym
Rzeczypospolitej min. Strasburgerem.
Min. Strasburger w dłuższem przemó
wieniu naszkicował zebranym w ogól
nych zarysach sytuację obecnychsto

sunków politycznych polsko-gdańskich,
uwypuklając przyczyny, które w chwi
liobecnej wpływająujemnie na kształ
towanie się tych stosunków. O godz. 5

popot. w czasie trwania ogólnego zgro
madzenia.specjalna delegacja wyłonio
na z delegatów udała się do wielkiej
h ali Stoczni Gdańskiej na wiec Poionji
gdańskiej, zwołany przez Ligę Polską.
Delegacja ta przybyła podczas przemó
w ienia posła na sejm gdański Czarnec
kiego i została powitana przez niego,
w gorących słowach, przyjętych prze-z
licznie zebranych Polaków gdańskich
hucznemi oklaskami. Owacyjnie żegna
na powróciła delegacja na obrady wal

nego zgromadzenia. Wieczorem część
dziennikarzy odjechała cłodomów, resz
ta zaś pozostała w Gdańsku, by.zwie
dzić Gdynię.

*
. . .

W zjeździe uczestniczyło 40 dełega-
tów. Pomorski Syndykat Dziennikarzy
reprezentowany byłprzez pp.Wasilew
skiego i Sachę.

Połączenie Syndykatu Morskiego w

Gdyni z Syndykatem Pomorskim, m i
mo zabiegów prezesa Bazylewskiegonie

doszłodo skutku, jak również nie osią
gnięto zgody na zjednoczenie Syndyka-
tu Gdańskiego z Syndykatem Morskim

w Gdvni.

Nad czem radzi dziś Sejm?
Warszawa, 15. 12. (Tel. wł.) Dzisiaj

o godz, 10 przed południem.zbierze się
sejm. Porządek dzienny obejmuje cały
szereg ustawpodatkowych. Mianowicie

podatek przemysłowy, podatek od lo
kali, od niektórych zajęć zawodowych,
od nieruchomości w gminach m iej

skich, od energji elektrycznej itd. Po-,
zatem rozpatrywane będąsprawy poza
mykanych szkół ukraińskich, oraz

pierwsze czytanie i nagłość wniosku:
klubów opozycyjnycho nadużyciach
wyborczych w okręgu przemyskim p od
czas wyborów uzupełniających.

Straszliwy pożar parowca.
Szanghaj, 14. 12. (PAT). W pobliżu Szang

haju w Yang-Tse wydarzyła siękatastrofa pa
rowca ,,Tateh" . W katastrofie tej

zginęło k ilkaset pasażerów,
pozostali przy życiu świadkowie katastrofy opo
w ia d a ją , żejedni pasażerowie utonęli, inni ule
gli zwęgleniu po straszliwym wybuchu w ko
tłowni parowca.

Zaraz po wybuchupożar ogarnął niemal cały
statek, na którym rozgrywały się okropne
sceny.

Wiele poranionych osób wskakiwało do Io-

dowatej wcdy gdzie niezwłocznie utonęli, inni

zaś zaskoczeni przez pożar zostali żywcem
spaleni pod pokładem .

Na pokładzie parowca znajdowało się pod-.
Czas katastrofy 600 pasażerów.

Prokuratorzy nieustępliwi. Na szerokie faie. Obrona zmobilizowana.

Warszawa, 15. 12 . (Tel. w ł.) Dzisiaj
po 4-dniowej przerwie rozpoczynają się
przemówienia stron w procesie brze
skim. Pierwszy przemawiać będziewi
ceprokurator Rauze, jutro zaś wicepro
kurator Grabowski. Oskarżyciele pu
bliczni mają podobno zamiarpodtrzy
mać oskarżenie w całej rozciągłości w

stosunku dowszystkich oskarżonych
bez żadnej zmiany kwalifikacji ich

czynów. W swychprzemówieniach chcą
oni wystąpić w roliobrońców obecnego
systemu rządzenia. Mowy ich będą za

wierały nietylko uzasadnienie aktu o-

skarżenia, ale również poglądna zagad
nienie prawa w Polsce, znaczenie zama
chu majowego oraz działalność Centro
lewu.

W czwartek rozpocząć sięmająmowy

obronne, które zajmą około 10 dni. Po-
niewać postępowanie sądowe przewidu
je jeszcze repliki i ostatnie słowa o-

skarżonych, spodziewać się należy wy
r o k u dopiero około 10 stycznia 1932 r.

Do tego dnia też zarezerwowano salę
rozpraw w Sądzie Okręgowym.

Stolica Zagłębia naftowego
zyskała nowy gmach pocztowy.

Przemyśl,14. 12. (PAT) Wczorajw

Borysławiu odbyło się uroczyste po
święcenie gmachu pocztowego. N a u ro 
czystośćtęprzybyłzWarszawy p. min.

poczt i telegr. inż. Boerner, który po
akcie poświęcenia dokonał lustracjibu
dynku, a następnie odjechał do Droho
bycza.

Huta Pokoju a nadzór sadowy.
Warszawa, 15. 12. (Tel. wł.) Z Katowic

donoszą, że zarząd i rada nadzorczaHuty
Pokoju uchwaliły dziś podanie onadzór są.

dowy. Długi Huty Pokoju, wynoszą około.
70 miljonów złotych.

Modły w rocznicę śmierci

prezydenta Narutowicza.
Toruń. W związku z przypadającą,

rocznicą śmierci pierwszego prezydenta
Rzplitej Polskiej śp. Gabrjela Naruto
wicza, odbędzie się nabożeństwo żałob
ne w dniu 16 grudnia w kościele św.
Jakóba o godz. 9 rano.



Sir. 2. ,,DZIENNIK BYDGOSKI", środa, dnia 16 grudnia 1931 r. Nr 290.

znanego ogólnie faktu, że głównem żró*

dłem przesilenia (obok innych) jest
brak, zdolności konsumcyjnej ludności,

który spowodował skUrczanie się ryn
k u zb ytu .W alkę z przesileniem należa
łoby więc rozpoczęć pracę nad odbudo
waniem zdolności konsumcyjnej.

Prowadzę ku temu dwie drogi: l)po
większenie zdolności nabywczej wsi (u
nas byłoby to szczególnie ważne) i 2)
podniesienie dobrobytu wśród szerokich
rzecz pracowniczych i robotniczych.

Skoro pierwsze dziękiniskim cenom

(płodów rolnych, spowodowanych nad

produkcję,jest na razie niemożliwe,, a

dobrobyt ogólny rzesz pracowniczych
zostałpoważnie poderwanyprzez zgub-
nę w skutkach sw'oichpolitykę obniżki

płac i poborów, Uprawianą przez rząd
i zachęcany do tego samego przez rzęd
kapitał, nie pozostaje nic innego, jak
powiększyć rodzinę konsumentów prze z

powiększenie stanu zatrudnienia czyli
liczby Judzi, mających dochody1mogą
cych dzięki tym dochodom choćby śre
dnio konsumować.

Mamy wrażenie, że to stanowisko

związków zawodowych ma, jednak
swoje uzasadnienie. I dziwić się tylko
trzeba, że klub BB, który w okresie

przedwyborczymtyle krzyczał o swojej
życzliwości dla mas pracujących, ń, w

kole swojerrt posiada nawet ,,rewolucyj
ną frakcję Socjalistyczną", nad tem sta
nowiskiem organjżacyj robotniczych lift

posiedzeniu sejmowemgładko prze
szedł do porządku dziennego, nie prze
ciwstawiając ze swej strony żadnego
projektu, mogącego nas Wyprowadzić z

bezbrzeżnej toni przesilenia tła proste
drogi gospodarczego rozwoju.

Jak w każdej innej dziedzinie tak i
na polu pracy gospodarczej i społecznej
sanacja jeszcze raź wykazała całę swą

nieudolność, ebi.

Zgon śp. Karola Rzepeckiego.
Poznań, 14, 12. (PAT) Dziś rano zmarł

nagle ś. 'p; Kdfol ftżepecki, Właściciel księ
garni, wydawca, wybitny działacz narodowy
w poznaniu, były członek naczelnej Rady
Ludowej, pierwszy prezydent policji na. Po
znania w niepodległej Polsce oraz były po-
soldoSejmu z Klubu Naród.Zmarły liczył
Jat 66.

* * *

Zo Zmarłym schodzi do grobu przede-
wszyśtkięm nieugięty szermierz z wynara
dawiającym Systemem i uciskiem pruskim

i tu pochylają się przed świeżą trumną
sztandary wszystkich polskichstronnictw

politycznych. Śyn ś. p . próf. dr. Ludwika

Rzepeckiego, założyciela i redaktora ,,Goń
ca-Wielkopolskiego*' - - kształcił śią już ód
młodości przy ojcowskim boku na narodo
wego działacza i dziennikarza, który to za
wód wypełnił mu część życia. Dużo zwłasz
cza. bojowego znoju poświęcił zwalczaniu

K'omisji Kolonizaćyjnej; strażował nieza
chwianie około utrzymania i róźwóju 'cię-
iniężonego prżez prusactwó Bokola i innych
w'arowni narodowych, przyczynił się walnie
do wypierania żydowstwa V wielkopolskiej
Źiem i.,2 piórwśżemi świtami Wolności sta
je do pracy w Radzie Ludowej i ,,Straży**,
posłuje do Sejmu z ramienia Stronnictwa

Narodowego z Okręgu szamotulskiego. Od*

dany całą duszą sprawie ojczystej, obda
rzony żelazną energją, dla łudzi przyjaciel
ski, odchodzi do lepszego świata, żegnany
Salem i szacunkiem.

Skazanie mordercy.
Berlin, 14. 12 . Sąd przysięgłychska

żał na karę śmierci 24-lelniego Ernesta

Reinsa, który przed kilku miesiącami
zamordował listonosza i zbiegi potem
Wraz z siostrami do Włoch.

Jedna z sióstr została skazana za

paserstwo na 7 miesięcy więzienia.
Współoskarżoną matkę uniewinniono.

Bezczelność pruska jest w każdej dziedzinie bezkonkurencyjna.
(Telefonem od własnego korespondenta)

Berlin, 15. 12. Minister Reichswchry
generał Groener udzielił wczorajprzed
stawicielom amerykańskie'j agencjipra
sowej wywiad, w którymwypowiedział
się na temat rozbrojenia, jakoteż nie
mieckiej koncepcji (pomysłu) rozbroje
niowej. Minister Groener porównał
współczynnik wojskowy (potontielle de

guerre) francuski 1 niemiecki, oświad
czając, żelegendą jest twierdzenie o

jakiejkolwiek militarnej wartości nie
mieckich związków wojskowych.

Wartość militarna powstaje tylko
po trwałem wojskowem wyszkoleniu,
ćwiczeniach i używaniu broni. P rze 

słanki te nie znajdują (!) zastosowania
w organizacjach niemieckich, pozatem
nie posiadają oni broni jakiegokolwiek
gatunku(l) Stare zapasy broni zosta
ły zniszczone, nowa broń fabrykowaną
jest tylko w niewielu fabrykach pod
ścisłą kontrolą.Przemysł wojenny Nie
miec jest całkowicie zniszczony. R eichs-
wohra rozporządza tylko jednym ga
tunkiem broni 1uzbrojeniai niema

wobec tego możności na wypadek woj
ny dostarczyć organizacjom wojskowym
broni.(I? — red,)

Przechodząc do Określenia wojsko
wej wartości niemieckiego lotnictwa.

cywilnego, wskazał generałGroener na

opinję prezydenta francuskiej komisji
lotniczej pułkownika Brocarda., który
w izbieparlamentu francuskiego wypo
wiedział sięniedawnona temat trudno-

ści przebudowy aparatów cywilnych no

aparaty wojenne. Zdaniem Groenera
walka przebudowanego aeroplanu cy
w'ilnego z aparatem wojennym da się
porównaćdo walki z uzbrojonym ste
rowemu handlowym a krążownikiem,

Generał Groener wypowiedział się
przeciwko stworzeniu floty powietrznej
Ligi Narodów, albowiem naruszałaby
oila suw'erenność państw. Nakazem
dnia jest rozbrojenie, a nie sabotaż roz
brojenia, przez wytworzenie nowych za
gadnień, których rozwiązanie jest albo

niewykonalne, allło możliwe w dalekiej
przyszłości, -

,

Wreszcie generał Groener Omówił

zasady niemieckiej polityki rozbroje
niowej, Na zapytanie spraw'ozdaw'cy
przez jakie okoliczności czują sięNiem
cy zagrożone w swem narodowem bez
pieczeństw'ie, minister Reichswehry
wskazał na potężne różnice m iędzy
zbrojeniami sąsiadów a rozbrojeniem
Niemiec. Oprócz aktywnych W'ojsk na

stopie pokojowej u sąsiadów Niemiec,
które wynoszą, obecnie 1 tńiljon, żołnie
rz y stoi jeszcze do dyspozycji 10 mtijo-
nów ludzi wyćwiczonych rezerw, oraz

niebywale uzbrojenia w arsenałach.

Granice sąsiadów Niemiec są niezwykle
silnie umocnione, podczas gdy Niemcy
na swojej granicy zachodniej posiadają
Odmiiltaryzowaną strefę oraż na grani
cy wschodniej nie byli w możności u-

rządzenia jakichkolwiek znaczniejszych
fortyfikacyj.

Minister. Reicivft\ycdiry wskazał ró
wnież,na jaskrawy stosunek pomiędzy
uzbrojemeih mot-skierm iftnych pai'twtAi.
a siłami memieckiemi i doszedł dó

wniosku, że jedynie równouprawnienia
i rów'ność W metodach Uzbrojenia oraz

jednolitość bezpieczeństwa cłla wszyst
kich członków LigiNarodów daje gwa
rancję sprawiedliw'ego' pokoju, i to są
hasła, z któremi Niemcy idą na konfe
rencję rozbrojeniową do Genewy w lu
tym 1932r., ódktórej wynikuspodzie
wają się uzdrowienia świata w klęrun-
kn gospodarczym, politycznym i moral
nym.

AR.
*

.

*

Wywiad Groenera jest bezezelnem
odwróceniem rzeczywistościdogóry no
gami. O militaryżmie nie decydują, ani

armaty, ani tanki, ani samoloty.Przy
rząd)' te w rękach miłośników pokoju
śą tylko tęgo'ostatniego umocnieniem.

Zwykle sękató kijć w posiadaniu zbó
jów zkrwiikości są natomiast niebez
pieczną bronią zaczepną. Tymczasem
Niemcy śg uzbrojone od śtóp dó głów
i mają ducha zaczepnego, przeciw'ko
któremu Francja wystawała fortyfika
cje kosztem 7 miljardów' franków!

Wyłgiwanie się a la Gróener tego
stanu rzeczy nie zmieni.SąsiedziNiem
ców nie wypuszcząjednegokarabibna z

rąk.Nie dadzą śohie Wmówić, że nie
mieckie wilki zmieniły się w baranki.

WNiemczechrozkwitabezbożnictwo.
Socjaliści, komuniści i masoni w jednym szeregu.

(KAP) Opublikowane ostatnio przez
dr. Algermisseńa, przywódcę ruchu an
tykomunistycznego w łonie niemieckie

gó związku ludowego (Volksvere'in), fla
nc, dotyczące akcji ateistycznej w Niem
czech, zawierają bodaj że pierwszą wy
czerpującą relację o tym tak niezwykle
szybko W Niemczech postępującym i

niebezpiecznym ruchu.

Bezbożnicy w Niemczech występują

pod etykietą ,,wolnomyślicieli". Obie
m iędzyńaro(iówki wo1nomyślicifelskie,
ij. komunistyczna i tzw, socjalistyczna,
obecnie sfuzjonowana z masońską mię
dzynarodówką wolnomyślicieli, posiada
ją w Rzeszy około740,600bezbożników.
W tej liczbie komuniści, wydający wła
sne pismo, posiądąją 120.000 bezbożni
ków.

3est dziadek do orzechów

ale jest też i Dziadek do paragrafów.

Walki mianew Portugaljl.
TrzecKi zafoirfifcla.

Paryż, 15. 12. (teł. wł, i.) W wczo
rajszy poniedziałek w godzinach popo
łudniowych doszło w' mieście Evortt

podczas uroczystości pamiątkowej ,,Li
gi z 28 m aja"do krwawych starć ulicz
nych między zwolennikami a przeci
wnikami rządu. Walkom ulicznym po
łożyła dopiero kres policja, interwen
iując jednakzbytpóźno. W wyniku

tych W alktrzy osoby zostały zabite, K il-
kunaście zaś osób odniosło ciężkie rany,
M . in . zastrzelony został znany dzien
nikarz portugalski dr. Sllva Diaz w

chwili, gdy zamierzał wsiąść do samo
chodu.

Burmistrz jak i kbmendartt policji
m iejskiejpozbawieni zostali urzędu.

Znów ofiara ciężkiego obowiązku.
Z Gdyni telefonuje flasz korespondent: W

czAsie pościgu za złodziejami Węglowymi, uległ
nieszczęśliwemu wypadkowi posterunkowy Wa
cław Zawieszko, lat 28, z komisariatu P. P . w

Gdyni, który został najechany przez pociąg oso-

bówy z-dążający z Kartuz dó Gdyni. Wskutek

najechania został on odrzucony do przyległego
rowu, gdzie go dopiero w stanie nieprzytomnym
odnalazł patrol P, P. Jakkolwiek przewieziono
go natychmiast do ambulatorjum Kasy Chorych,
ftie Udało siię go uratować i zmarł z powodu
ogólnych obrażeń f krwotoku.

Pożar teatru w Kopenhadze.
Kopenhaga, 15, 12. (tel. wł, r.) W

wczorajszy poniedziałek, krótko po

przedstawieniu około godz. 11 wieczo
rem wybuchł zniewiadomych prżyczem
pożar na widow'ni teatru Norrsbro. Ża

wyjątkiem sceny, którą dało się ochro
nić, reszta gmachu została przez pożar
doszczętnie zniszczona. 'Wypadków w

ludziach nie było.

Policjant w obronie własnego
życia zastrzelił komunistę-

Warszawa, Na Ulicy Nalew'ki grppa
komunistów usiłowała zawiesić na dru
tach transparent komunistyczny. Prze
chodzący wywiadowca policji schwycił
jednego z komunistów, lecz ugodzony
w tył głow'y tępeih narzędziem, za
chw'iał się i Wypuścił go z rąk. W tej
chwili ów komunista wydobył nóż iu-
siłował ugodzić nim policjanta. Wy
wiadowca w obronie własnej wystrzelił
z rewowcra, zabijając napastnika na

miejscu. Zabitym okazał się1komuni
sta Chaskel Koh-en, lat 23,

Katastrofa Kolejowa podRogowem.
Zbrodniarze rozkręcili szyny.

Warszawa,15. 12. (PAT) Wczoraj ogodz.
21,59 Ca ida.cyz Warszawy do Wiednia po-

ciąg pospieszny nr. 205 dokonano zbrodni
czego zamachu. Mianowicie ha 214 kilome
trze między stacjami Rogów-Koluszki
w skutek zbrodniczego wykręcenia śrub Wy
skoczył ż s*yn parowóz, pociągając za sobą
branka, wagoh pocztowy i sypialny oraz

kilka osobowych. Dwa. wagony ofeóbowePo
łączyły się po progach kilkad?issiąt me-

trów, pochyliły się i zatrzymały. Wagon
sypialnyprzewrócił się.

Xa szczęście0M 0 się bez ofiar w lu
dziach, jednakże wfezyscy niemal pasażero
w ie zostali lekko potłuczeni spadającymi
bagażami.

Na miejsce wypadkuzjechały władze

śledcze, które natrafiły na ślad rozkręcenia
szyn, co świadczy.óirtsygpto\vywaniazbro
dniczego zamachu,

Aresztowanie 25 komunistów
we Frankfurcie.

Berlin,15,12.(tel. wł. r.)DziśW go
dzinach porannych aresztowano we

Frankfurcie Pad Menem szajkę komu
nistów niemieckich, którzy planow'ali
urządzić większe demonstracje bezro
botnych przeciwko magistratowi. 25 ko
munistów osadzono w areszcie.

Zaszczytne odznaczenie
ks. biskupa Kubiny.

(KAP). Senat uniwersytetu Jagielloń
skiego w Krakow'ie nadal JE. ks, bisk'u
pow'i dr. Kubinie z racji jogo jubileu
szu W' Uznaniu zasług doktorat teologii

honoris causa", W'ręczenie dyplomu
przez rektora uniwersytetu nastąpi w

najbliższych dniach w Częstochow skiem
seminarium duchoWnem w Krakowi*.
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CzyAnallcy sąwrogami Polski?
Po wizycie min. Zalćeslclcsgo w Londynie.

Wyjeżdżając z Londynu 12. bm. min.

Zaleski oświadczył korespondentowi
FAT'a:

,,Z Londynu wynoszę jaknajprzyjem-
niejsze wrażenia. W rozmowach, które

przeprowadziłem, przekonałem się, że
ze strony miarodajnych czynników bry
tyjskich zagadnienia, obchodzące Pol
skę, znajdują zarówno zainteresowanie

jak zrozumienie: Moja wizytadała rów
nież okazję do wyjaśnienia wzajemnych
poglądów na aktualne zagadnienia mię
dzynarodowe".

Istnieje odłam społeczeństwa polskie
go, zgrupowany głównie pod sztanda
rami narodowej demokracji, uważający
Angłję'za wroga Polski, czemu wyraz
dał nawetsam Roman Dmowskiw wy
da'nym przed 6-ciu laty dziele

,'Polityka polska
i odbudowanie państwa”.
Nie ulega najmniejszej wątpliwości,że

Anglji zawdzięczamy plebiscyty na

Warm ji, Mazurach i Śląsku, utratę
Gdańska, upokorzenia w Spaa w 1920

roku ochronę mniejszości i setkę in
nych dotkliwych ciosów, ale jest ró w
nież prawdą, że Anglicy nas nie znali
i porozumieć się z.nami nie mogli,po
nieważ czy na prawicy, czy na lewicy
nie rozporządzaliśmy zupełnie ludźmi,
ktdrzyby się byli mogli ,,dogadać" z

Anglikami.
Klęski nie będą nigdyw nas budzi

ły zachwytu — to pewna.Nie możemy
jednak dąsać się w nieskończoność.

Musimy się nauczyć ,,mówić po angiel
sku*' i być równie dobrze rozumiani

przez konserwatystów, jak przez libera
łów, a nawet socjalistów z Łabour Par
tymgdy ci są u władzy.

W clobie obecnej punkty sporne mię
dzy Polską i Anglją nie istnieją. W
stosunku do Rosji marny interesy
wspólne, polegające na odgrodzeniu się
od agitacji komunistycznej, grożącej
nam bezpośrednio, a Anglji pośrednio
przez Indje i Chiny. Bardziej skompli
kowaną jest sprawa Niemiec.

Anglji jako wier'zycielowi, któremu

najmniejsze zakłócenie pokoju grozi u-

tratą olbrzymich sum w Niemczech,
zależy ogromnie na uniknięciu wszel
kich zadrażnień. W tym wypadku poli
tyka nasza musi byćogromnie aktyw
na,musi umieć wytłumaczyć w Londy
n ie, że Polska jest nie przeszkodą tylko
wspaniałym czynnikiem utrzymania
spokoju. Mamy do wygrania atut: Po
parcie roszczeń rewizjonistycznych Nie
miec — to wojna, współdziałanie z nami

przeciw tym roszczeniom —to pokój

i zarazem regularna splata kredytów
przez Niemcy, ustrojone w kaganiec
polsko-irancnsko-angielskiego.

Powyższy pu'nkt widzenia wymaga
kontaktu mężów stanu, współdziałania

publicystyki i ludzi w obu krajach,
chcących zrozumieć interesy strony
przeciwnej. U nas muszą to być po
nadto ludzie, którzyw imię racji stanu

wiele zapomną. Należy przypuszczać,
że się znajdą.

Min. Zaleski wybrał się do Londynu
robić politykę polsko-angielską. Z a c zy
namy nareszciewypełniać lukę, której
istnienie drogo nas kosztowało. W k aż
dym razie lepiej późno niż nigdy.

Warszawa drewniana i murowana

Warszawa, Komitet rozbudowy War
szawy rozpocząłoddawanie domów dre
wnianych dla bezrobotnych na Anno
polu. W tym celu wydział opieki spo
łecznej obejmie 20 domów z liczby 62,
wzniesionych na tym terenie. Następ
na serja domów w ilości również około
20 oddana będzie do użytku przed No
wym Bokiem. Każdy dom zawiera 12

mieszkań, 1-izbowych z kuchnią. Bu
dowa 58podobnych domów na Kole po
stępuje naprzód. t

TLfrontu wallcl
o godność małżeństwa katolickiego.

Nawet sfery liberalne dostrzegają zło. Śląsk stoi murem

za nierozerwalnością. Płomienny protest Włocławka.
Udaremniona odsiecz komunistyczna.

(KAP). Pomimo kampanji Boy'a Że
leńskiego i wydawców różnych pisemek

brukowych zalecających urządzenie
,,plebiscytu.małżeńskiego",.w zbieraco
raz większa fala oburzenia i protestów

przeciwko Komisji Kodyfikacyjnej ijej
projektowiprawa małżeńskiego.

W tych środowiskach inteligencjipol
skiej, które zajmowały dotąd stanowi
sko niezdecydowane, obecnie po zazna
jomieniu się z samym projektem prawa

.a zwłaszcza z jego częścią rozwodową
(małżeństwa trzechletnie t. zw . na pró
bę, możliwość rozwodu z racji obelgi-
zniewagi, potwarzy, roc-znej nieobecno
ści, życia hulaszczego itd. 'w 'art58)
widaćznamienną reakcję. Nawet u li
berałów pod względem religijnym, ale
ludzi myślących poważnie o przyszło
ści kraju, w idaćpoważne zaniepokoje
nie z racji projektów Komisji Kodyfi
kacyjnej, które muszą, doprowadzić do
rozbicia rodziny, osłabienia społeczeń
stwa irozkładu moralnego. Cizpunktu
widzenia państwowego wypowiadają
się przeciwko projektowi prawa mał
żeńskiego.

Nieliczni ale hałaśliwi zwolennicy
projektu wątpliwą usługą oddają Ko
misji Kodyfikacyjnej, rzucając jej dzie
ło ńa żer sensacji ulicznej, obniżając
tem samem powagę dyskusji, co,czyni
już systematycznieBoy-Żeleński na ła
mach ,,Wiadomości Literackich".

Mimo tych trąb jerychońskich spo
łeczeństwo katolickie zwycięży!

*

(KAP. Równocześnie z innemi die
cezjami w PolsceŚląsk głośno prote
stuje przeciw wprowadzeniu prawa
małżeńskiego w formie obecnego pro
jektu. W e wszystkich kościołach odpra
wiano uroczyste modlitwy w tejintencji
Pozatem we wszystkich parafiach or
ganizacje kościelne, społeczne, oświato
we o ideologji chrześcijańskiej podpi
sują protesty, które przesyła się do od-

Straż ogniowa filmuje pożar.

Paryska straż ogniowa utrzymuje osobne auto z aparatem do filmowania poża
rów. Zdjęcia te służą następnie do nauki elewom straży pożarnych. Widzą oni na

filmie, jak w trudnych i niebezpiecznych wypadkach straż pożarna ma postępować,
a głównie mieszkańców palącego się domu ratować powinna.

(Ciąg dalszy.)
Z obawy przed nowym atakiem ,,Pu-

tyfary" Rafał przesiadywał całemi
dniami u chorego Solarskiego i on to

właśnie nakłonił go do rozpoczęcia sta
rań, aby polski Związek Dziennikarzy
jego mianował swym delegatem na

,,moskiewską wyprawę", do czego się
mąlydetektyw wcale niepalił.Nic więc
dziwnego, że otrzymawszy wiadomość
o przyjaździe Serafina Bobaka, przy
biegł odrazu do porucznika i obwieścił
mu ,,hiobową" nowinę z miną obłudnie

stroskaną:
— Przegraliśmy, panie Julku, — po

wtarzał, kiwając głową ,,posępnie'5.
Solarskibyłzmartw'iony szczerze, ale

nie tracił nadziei. Zamierzał natych
miast skomunikować się z swoim sze
fem w Warszawieiprosić, aby tamten

spowodowałbezzwłoczne odwołanie imć

'pana Serafina. ./
— Szkoda zachodu, poruczniku, —

perswadow'ał Rafał; — nie zrobią prze
cież takiego afrontu panu delegatowi.
Trudno, stało się.

— Ależ to byłoby fatalne. Tylko pan
powinien jechać z nimi,jako wtajemni
czony we wszystko. Spuścić zokaRusa
nowa teraz, gdy w'raca doStalingradu?
Nie. to byłby błąd nie do darowania!..

,W dodatku nie będziepan tu miałjuż

nicdoroboty.SirJames ipaniRindley
wyjeżdżają zprofesorem...

— Co?! Sir James wyjeżdżą? — prze
raził się Rafał, a perspektywa ,,byczych
czasów" na Rivierze zmętniała, niczem
fata morgana za nagłym podmuchem
wiatru. — Skąd pan w'ie o tem ? To

chyba pogłoska, plotka.
— Wiem odWiery,która mniedzisiaj

odwiedziła... Ona także ma z nimi od
jechać, a ja... ja nie widzę sposobu, bym
w jakimkolw'iek charakterze mógł się
doczepić dotej wyprawy i czuw'ać nad

tą dziewczyną, — rzekł ze smutkiem.

Rafał nie namyślał się długo; jedno
było pewne, mianowicie, że wobec wy
jazdu sir Jamesa dalszy pobyt w roz
kosznej w'illi, djabli wzięli. Zatem...

— Ja będę czuwał nad nią! — rzeki

wielkodusznie, — i zbadam lepiej, niż

ktokolw'iek inny, jak się rzecz ma ca
ła ze Stalingradem. A pan, drogi po
ruczniku, niech pan poruszy niebo i

ziemię, by tego Bobaka odw'ołali co-

rychlej!
— Przyjacielu! — zaw'ołał wzruszony

Solarski, chwytając oburącz dłoń małe
go detektywa. — Natychmiast napiszę
list, a pan go wyśle lotniczą pocztą...
Ach, jeszcze jedno. Dzisiaj wieczorem

odbędzie się bal w kasynie ,,Palm-
Beach". Niewątpliwie przybędą, tam

wydelegowani dziennikarze, w tej licz
bie ów' Bobak. Byłoby dobrze, gdyby
pan go sobie zbliska obejrzał. I Wiera
ma tam byćrównież, a jajeszcze z łóż
ka nie Zw'lokę... zapewne...

— Rozumiem, wtrącił Rafał z wyro
zumiałym uśmiechem. — Niech pan bę
dzie spokojny, postaram się stanąć na

wysokości zadania.
— A ma pan smoking tutaj?

'— Smokingu niemam,zatosirJa

mes ma dokładnie taką samą, jak ja,
figurę, czyli można uważać za pew'nik,
że kasyno ujrzy mnie w w'ieczorowym
stroju, — zachichotał Rafał.

Istotnie ujrzało go ,,Palm Beach Casi-
no" w ,,Smokingu" sir Jamesa, on zaś

ujrzał tutaj wszystkich swoich znajo
mych, nie wyłączając prawego w'łaści
ciela smokinga, który jednakże parado
wał w'e fraku; ze znajomych brakowało
do kompletu tylko Rusanowa i Solar
skiego. Rafał odszukał przedewszy-
stkiem grupkę dziennikarzy, zawarł

znajomość z jow'ialnym imć Bobakiem
i odrazu przypadli sobie nawzajem do

gustu. Pan Serafin na serafina abso
lutnie nie wyglądał, tylko oczy miał

anielsko-niebieskie; poza tem był niski,
gruby, łysawy, tarmosił wciąż swoją
zwichrzoną brodę, spoglądał obleśnie na

przechodzące kobiety i w Sposób nie
zmiernie zabawny w'ysuwał ustawicznie
czubek języka, zwilżając nim grube,
zmysłowe wargi. Był wprost w'niebo
wzięty, kiedy Rafał, przedstaw'iwszy
mu się jako ,,monsieur Lapin", nad
mienił, że w' czasie plebiscytu bawił na

Górnym Śląsku i nauczył się nieźle mó
wić po polsku.

— Kobieti piersi klasy, n'est pas? —

zaczął Rafał, akcentując, jak we fran
cuskim, ostatecznie sylaby; kłaniał się
przytem na prawo i lewo, udając, że
zna tutaj wszystkich.

— Ciastka, praw'dziw'e ciastka! —

mlaskałpan Bobak. - Pan zna tęprze
śliczną dziewczynę? — zdumiał się,
wskazując Wierę.

— Naturelllement, monsieur Bobek.
— Bobak... Serafin Bobak, do usług.
— On, je vous demande pardon!..Na-

tiralnie, że znam ta panna, jestem jej
pow'iernik. To jest demoiselle Wie-.

ra Rusanow, la filie od ten wasz pro
fesor.

— Córka Rusanowa?! — zakrzyknął
dziennikarz i czulej przycisnął ramię
rzekomego Francuza, uszczęśliwiony, że
los zesłał mu odrazu na wstępie jego
mościa, mającego tak pożądane znajo
mości. — I mógłby mnie pan z nią za
poznać? Albo opowiedzieć mi o niej coś

interesującego?
- Avec plaisir, jak sęto mów'ipo

polsku? Z rozkósz...
— Z rozkoszą. — poprawił rczanielo-

ny Serafin. Uprowadził natychmiast
swoje ,,źródło informacyj" w kąt sali,
dopytując jeszcze po drodze kim jest
ów przystojny gentleman, który dotrzy
muje tow'arzystwa pannie Wierze...

- To... — Rafał wzdrygnąłsięzlekka;
- to nie gentleman, ale łobuz skoń
czony... Bory's Siemionowicz. Oni o nas

mówić,ja wiczuwam!

Rafał niepomyliłsię. Borys zWierą
rozmawiali w'łaśnie o nim, jako otym,
który w krytycznym dla Wiery mo
mencie miał jej w'ręczyć rewolw'er.

- Nie broń ty go, Wieroczka, — mó
w'ił Borys zjadliwym szeptem; - nie

gadaj mi, że postąpił, jak gentleman.
On nas szpiegow'ał, on w'ie, i dlatego
musi zginąć! Kto na czas nie umie

sprzątnąć niewygodnego świadka, ten

potem pokutuje za sw-oją. nieostroż
ność... A ten mały drab wogóle mi się
nie podoba, nje mówiąc już o jego po
dejrzanych spiskach z tą w-aszą Angli-
cą... missis Bindley, czy jak jej tam...

Dałbym rękę, że gdzieś go już spotka
łem.

— Nie masz ciekawszego tematu? —

ziew-nęła dyskretnie.
(Ciąg dalszy nastąpi.)
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powieiltiięh wlą'clż. Zaznaczyć należy,
że organizacje biorące udział w prote
ście sta n o w iąprzygniatającą większość
organizacyi na Śląsku.Katolicy nie
mieccy w akcji protestacyjnej idą zgo
dnie razem z większością polską.

(KAP)v Ponroczystem błagalnem na
bożeńst-wie w katedrze odbył się we

Włocławku w największej sali Polo
nia" otwarty wiec katolicki. K ilkuty
sięczna rzesza wypełniła salę i przybu
dówki szczelnie. Przemówienia wygło
sili: p. S . Kaczorowski, redaktor ,,Pro
Christa" z Warszawy i p,prof. W . Je
lonek zWłocławka. Mocne i podniosłe
słowa wzbudziłyzapał religijny w słu
chaczach,ale podnieciły takżegromadkę
komunistów, którzy na godzinę przed
zebraniem przyszli na salę, aby zakłó
cić spokójinie dopuścić do uchwalenia

rezolucji. Silne kierownictwo wieca i
stanowcza postawa zebranych katoli
ków utrzymały spokójipowagę. Rezo
lucję odczytaną przez ks. dyr. S .Wojdę
przyjęto'i, entuzjazmem przez podnie
sienie rąk. Rezolucja ta brzmi: ,,Ze
brani. katolicy miasta Włocławka w

liczbie 2000 wnosimystanowczy pro
testprzeciw opracowanemu przez Ko
misję Kodyfikacyjną projektowi usta
wy małżeńskiej, który dopuszcza roz
wody i poddaje małżeństwo katolików

pęd orzecznictwo sądów państwowych.
Domagamy się, aby ustawy państwowe
w tym przedmiocienic gwałciły sumie
nia katolików, uszanowały charakter

sakramentalnyijedacść małżeństwa ka
tolickiego i aby nie zawierały niczego,
eoby się sprzeciwiało prawu Bożemu

i kościelnemu. Odwołujemy sie clóna
szych władz państwowych, do naszego
rządu, aby projekt Komisjiodrzucił i

do opracowania, nowego projekty usta
wy małżeńskiej w Polsce powołał Jur

dzj, którzyprawo Boże szanująi praw
dziwe dobro państwa mają na oku".

Okrzykiem na cześć Kościoła j Ojca
św. oraz pieśnią ,,Bożc coś Polskę" wiec
'zakończono.

List z Krakowa.
(Katolicki Kraków protestuje. - Rozbudo
wa wodociągu. -ę- Wystawy. - Uroczystość
Podhalan, - Zagrożone roboty na Wawelu.)

Na, wezwanie zar'ządu Akcji Katolickiej
ludność naszego miasta, przybyła tłumnie

na, wiec, który zwołany został w święto Nie.

pokajanego Poczęcia N. M , P . w celu zapro
testowania przeciw antykatolickiem u pro
jektowi- prawa małżeńskiego. W ice Odbył
się w soij jjomu Katolickiego. Niestety sala

ta, największa w Krakowie, pomieścić mo
gła, zaledwie'A część przybyłych, reszta da
remnie walczyła? o wejście do przepełnio
nej sali. No, trybunie ustawiły się poczty
sztandarowe licznych orgąnizacyj katolic
kich. Z. chwilą przybycia. J. E - ks. arcy
biskupa Sapiehy, rozpoczął się wiec. Re
feraty wygł-osili: ks. Rostworowski i dr.

Dembiński, oświetlając' sprawą nierozer
walności związków małżeńskich, o'raz oma
wiając. projekt Komisji Kodyfikacyjnej. Na

końcu,przemówiłkilka słów ks, metropolita
Sapieha, którego pojawienie się na trybu
nie przyjęto długo niemilknącymi okla
s k a m i. Uchwaleniem odpowiedniej rezolu
cji zakończono wiec, jeden z największych,
jakie odbywały się w naszym mieście.

Zarząd 'wodociągu miejskiego oddał W

tyeh dniach cło publicznego użytku ruro
ciąg zapasowy, którego- budowę uchwaliła

pried lii- rokiem rozwiązana rada miejska.
Nowy rurociąg ma długości ponad 700 m,

koszt zaśjegobudowy wynosjprawie 3 mi
liony zł. Uruchomienie drugiego rurociągu
uchroni mieszkańców, miasta, przód przy
krościami, jakie powodpwąło dość częste

pękanie rułj'" wodociągowej. W takich

wypa-dkach trzeba było czekać nieraz ca
łymi dniami na naprawę uszkodzeń j ob
chodzić się be-z wody. Niedogodnościom
tym zapobiegnie rurociąg zapasowy.

W ośtąlnicb dniach'otwarte zostałydwie

bardzo ciekawe i godne zwiedzeń'a wysta
wy. pierwszą z nieb jest wystawą, obrazów

sławnego polskiego grafika Ignacego Ło-

płeftpkiego. urządzona: w jednej z sal Mu
zeum Narodowego w Sukiennicach, druga
mieszcząca się w Miejskim Domu wysta
wowym przy ul. Rajskiej, obejmuje aktual
ną wystawę wnętrz mieszkań, urządzeń
meblowych i porcelany. Ohio wystawy są
licznie zwiedzane przez publiczność. Na r.

11*32 projektowane, jesturządzenia w Kra
kowie wtelk'cj wystawy przemysłowo-rol
niczej Ziemi Krakowskiej, Inicjatorem jest

rząd, który od dłuższego czasu propaguje,
tego rodzaju regjonałno wystawy. Zamie
rzona wysta-wa, przyniesie i dla Krakowa

niejedną korzyść.
Uroczystość ku uczczeniu działalności

Kazimierza Przerwy-Tatmajera zgromadziła
w Krakowie do 2000 uczestników, którzy
przybyli z różnych strop .Podhala, w swo
ich charakterystycznych strojach, by ucz
cić zasługi wielkiego syna i piewcy Pod
hala. W uroczystości wziął również udział
sam jubilat, co przyczyniłosię do podnie
sienia nastroju. Na, uroczystość złożyły się:
Słowo wstępne pj-czcśa Związku Podhalan

dyr. Zachemskiego, występ chóru ,,łjcha"
pod batutą dyr. W al1nk-Wą1ewskiego, prze
mówienie prof. U . J. d -ra Kołaczkow'skiego
poświęcone twórczości Tetmajera, deklama
cja wiersza okolic'znościowego St. Stwory,
wreszcie tańce góralskie przy akompanja-

raencie orkiestry góralskiej z Białego Du
najca.

Wprowadzane przez rząd oszczędności
budżetowe dotknęły również pozycji prze
znaczonejna odnowienie zamku wawelskie.

go. Na skutek tego kierownik odnowienia
Prof. Szyśfko-Bohusz musiał wstrzymać
dalszo prace restauracyjne. Co gorsze, za
brakło funduszów na zabezpieczenie od

ruiny części Wawelu już odn'owionych, l'.

Bohusz jest, jednak optymistą. Jak pisze w

wydanej odezwie,spodziewa się zebrać w

drodze ofiarności publicznej kwoty potrzeb
ne na najp'lniejsze roboty, jeśli już nie na

odnowienie, to przynajmniej na, konserwa
cję Wawelu. Oby ten jego optymizm oka
zał się uzasadnionym. Oby jak w latach
1921-1924 przez ,.cegiełki" mógł i teraz

przetrwać kryzys, jaki przeżywa państwo
i społeczeństwo. a.

Wiadomości x fo aju .

Skazanie szajki bandytów
na kilkuletnie ciężkie wiezienie-

Katowice.-Prż'ed sądem okręgowym
odbyła się rozprawa przeciwko szajce
bandyckiej złożonej z 6 osób, na czele

której stał Wilhelm Bctkc z Warsza
wy.Szajka ta grasowała na Śląsku, do
konując szeregu napadów rabunko
wych zbroniąw ręku. W wyniku roz
prawy sąd wydał wyrok skazujący
herszta bandy Betkego na 10 lat cięż
kiego więzienia, 5 innych członków na

karę od 1 roku do- 5j/ś łat ciężkiego
więzienia.

Ujecie poszukiwanych włamywaczy
Sosnowiec. Wszyscy sprawcy napa

du bandyckiego na mieszkanie kupca
Zadla w Zagórzu zostali w wyniku
przeprowadzonego pościgu ujęci. Część
zrabowanych pieniędzy oraz biżuterja
została bandytom odebrana. Bandyci
staną przed sądem doraźnym. ...

Fałszerze dolarów w potrzasku.
Borysław. Organa śledcze areszto

wały w Drohobyczu fałszerza pieniędzy
Henryka Haberstocka. Przy aresztowa
nym znaleziono plikę fałszywych bank
notów dolarowych oraz narzędzia do

fałszowania, pioniędzy.

Wydalenie wywrotowców z Polski,
Wilno. Na odcinku granicznym Koz-

drowk-zo wysiedlono do Sowietów 5

obywateli sowieckich, którzy przyłapani
w swoim czasie na polskiem terytor-
jum po odsiedzeniu kar za działalność

wywrotową, drogą administracyjną zo
stali wydaleni z granic Rzeczypospoli
tej.
Praca więźniów nie ma podcinać

bytu rzemiosła.
Zawiadamia się .zainteresow'ane sfe

ry rzemieślnicze, że Ministerstwo Spra
wiedliwości na usilne zabieg'i Izb Rze
mieślniczych w Polsce wydało narządze
nie, zakazujące zakładom więziennym
przyjmowania względnie wykonywania

NADZWYCZAJNA OKAZJA
Tylkó w grudniu

PORTFEL SKÓRZANY
jako premja gwiazdkowa.

Za 25 wieczek! Za 25 wieczek!
23503 od pudełek tutek (Gilz).

ALTESSE
Mokka - Pelnowatki.

ro-bót wchodzących %v zakre-s zarofrko-
wości rzemieślniczej, a przedewszy-
stkiem przyjmowania zamówień na

wykonywanierobótkrawieckich i szew
skich.

PrawawyiątkowEw Niemczech.
Zakaz zebrań politycznych i kłótni partyjnych w gazetach.

(n) Po ukazaniu się nowego dekretu
kanclerza Rzeszy Bruningapolicja roz
wiązała zebranie Związku Polaków i

T-wa Młodzieży Polskiej w Kaplity*
nach. w powiecie olsztyńskim, chociaż

miały tam byćomawiane tylko sprawy
gospodarcze. Zezwoiiono natomiast na

wykład oświatowy zprzezroczami.

Prezydent policji Berlina zawiesił na

3 tygo-dnie! wydawnictwa hitlerowskie
go ,,Angriffu", komunistycznej ,,Rote
Fahne" i ,,Berliner Boersenzeitung".

Naczelny prezes prowincji Hanower
skiej wzbronił drukowania ,,N ieder-
deutsche Zeitung" — przez 14dniz

rzędu.

2 GDYNI i WYBRZEŻA.
Ruch portowy w Gdyni.
Przez gdański jak rówru'eź gdyński port

rozpoczął sięzpoczątkiem bm. znaczny eks
port cukru i ziemniaków do Anglji.

Wielki statek niemiecki ,,Karl Friedrich
Larsen" ładuje ziemniaki pomorskie i z

pow. grodzkiego. Ostatnie mrozy wyrządzi
ły jednakże poważne straty w czasie tran
sportu kolejowego, wskutek czego znaczny
procent przeznaczonych na eksport żiem-

ruąkow, zostaio wWytyk przemarznięcia
wyhiakowouy.

Na statek niemiecki ,,Jacnbus Fritzęn"
ląduje'się kilkanaście tysięcy worków cu
kru eksportowego.

Do portu gdyńskieg-o zawija też coraz

większa ilość mniejszych żaglowych stat
ków motorowych, gdyż transport tymi stat
kami, — według zdan'a- dyrektora jednego
z większych tutejszych zakładów przemy
słowych — kalkuluje się znacznie korzyst
niej, aniżeli statkami parowymi. ,

MProletarji" w porcie gdyńskim.
Oczekiwany jeszcze we wtorek dn.- 8 'bm.

pierwszy bolszewicki Statek ,,Proletar-ji'' za
winął do'Gdyni w czwartak dn. 10bm. i

stanął na redzie przy falochronie, aby po
załatwieniu formalności portowych, %y po
niedziałek rozpocząć wyładowanie przywie
zionych 13Mtoii złomu żelaznego.

Jestto wcaleokazały idobrze sięprezentu
jący statek. Odnosi się wrażenie ż widoku
dobrze wyekwipowanej załogi, jak również
z zewnętrznego wyglądu statku, - przystę
pu pa sa.ro statek strzeże pilnie oprócz or
ganów celnych, także miejscowa policja, - -

że nawet tę sposobność wyzyskują sow'iec
cy władcy dla, celów propagandowych.

,,Pułaski" w powrotne; drodze.
Statek Transatlantyckiej linii ,,Pułaski"

opuściłport w' Halifaxie (Kanada) z 412pa
sażerami, 1855 workamipoczty i238 tonami
towarów drobnicow'-ych, i jedzie do Europy.

S. S. ,,Premier'* Pol. Bryt, Tow. Okręto
wego odszedł 11 bm. z Gdyni z ładunkiem

drobniey i pasażerami do Londynu, dokąd
Przybędzie H bm.

'S,s. ,,ŁÓdż"przybył a Hull do Gdańska

jGdyni z pasażerami i ładunkiem drob
nicy.

S. S. ,,Rewa11wyszedłz Gdyni z drobni
cowymi towaramidoHull.

Również wszystkie 11 statków towaro
wych Państwowej ,,Żeglugi Polskiej"sąw
ruchu. Jedynie ,,Niemen" jest. chwilowo u-

nieruchomiony.
VV-': ”''' V'-'Ń :' - : -N' * '” '

Pomyślne dla Gdyni wieści.
Na skutek starań Komisarza Rządu,

sinina miasta Gdyni uzyska wkrótce prze
właszczenie terenów państwowych objętych
planem rozbudowy miasto, położonych na

obszarach gminy Chylonji i RedIowa.

Przygotowany też jest' przez rząd pro
jekt do ustawy komąsaeyjnej, która zastą
pi obecną przestarzałą ustawę pruską osca
laniu gruntów, która w wysokiej mierze u-

frudn'a, wykonanie projektowanej rozbudo
wy miasta.
- Komisarz rzą-du poczynił też starania, o

uwolnienie miasta Gdyni od t. zw . podatku
elektryfikacyjnego.

Rozszerzenie ubezpieczeń społecz
nych na robotników portowych.

Staj-ania organizacyj robotników porto
wych.' o rozszerzenie ubezpieczeń społecz-

nyeh na robotników portowych, zostały u-

wicńezone pomyślnym rezultatem. Dotych
czas robotnicy portowi, byli jedyną ka.tego-
rją. pracowników fizycznych, którzy nie

podlegali obowiązkowi ubezpieczeń społecz
nych, albowiem praca icb nie była wyko
nywana na podstawie umów terminowych,
lecz na zasadzie wolnego doraźnego najmu.
Robotnik portowy bytkażdego dnia dopra
cy przyjmowany, najczęściej przez coraz,

innego pracobiorcę,,i bez żadnych zobowią'
zań mógł być każdego dnia zwo-lnionymi
Obecnie mają być robotnicy portowi zrów
nani pod względem ubezpieczeń społecz
nych z innymi pracownikami fizycznymi.

Przyczyn'i się to niewątpliwie do polep
szenia sytuacji tych nowoczesnych bejotów,
lecz z drug'iej skony należy się obawiać, że

zwiększy się znów zastęp ,,zawodowych
bezrobo-tnych", którzy zaciążą na funduszu

bezrobocia.

Skonwertowanie
krótkoterminowych pożyczek

Wielkim i niedogodnym ciężar-em w ko-

tnutmlncj gospodarce m. Gdyni, były liczno
krótkoterminowe i dość wysoko oprocento
wane kredyty. To też z wiejkiem zadow'ole
niem należy przyjąć do wjadomofćj zapew
nienie p, Komisarza rządu, że wkrótce-kre
dyty te zostaną skonwertowane (zamienio
ne) na długoterminowe pożyczki.

Cicha praca, wielkie plony.
Wśród licznych społecznych organizacyj

tutejszych, których praca ogranicza się
przeważnie do bezpłodnych gadanin, i ma-

jiifcstaćy), najczęściej zaś do palenia ka
dzideł na cześć sanacyjnych bogów i boż
ków, na wyróżnienie zasługuje odznaczają
ce się prawdziwie chrześcijańską skromno
ści:), a przedewszystkiem mrówczą pracą
pozytywnąTowarzystwo Robotników Kato
lickich, które pod opieką niezmordowanego
i zawsze ofiarnego ks. proboszcza Turczyn-

'skiego, pochlubić się może pięknymi owo
cami swej pracy. Przewodniczy Towarzy
stwu rdzenny, twardy i nieugięty w swych
narodowych i religijnych wierzeniach Ka
szuba, Paweł Dzigiewicz,st.asystent kolejo
wy', sekretarzuje kier. ruchu na st. Gdynia
p. Rataj, a skar-bnikiem jest urzędnik pocz
towy p. Szynszecki.

Z inicjatywy tego Towarzystwa, a dzię
ki niezmordowanej pracy i rozumnej orga
nizacji ks. prob. Turczyńskicgo, powstała
Spółdzielnia Mieszkaniowa, która w prze
ciągu niespełna trzech lat zdołała własne
mu Wyłącznie silami zbudować 3 budynki,
każdy po 5 mieszkań; 2 domy bliźniacze, po
4 mieszkań i 10 d-onil-'ów' jednofomilijnych.
Przeciętny czynsz jednego mieszkani-a skła
dającego sięz kuchni i pokoju kosztuje zł

00, , czyli że tak niskiwil'i ratami amorty
zuje każdy posiadacz swoje mieszkanie.

Protektorat nad tą Spółdzielnią przyjął
łaskawie i. E . ks. Biskup Okoniewski,-

Duszą zaś Spółdzielni j prezesem Rady',
Nadzorczej jest ks. prob. Turczyński, sekre
tarzem niestrudzony działacz' społeczny re
jent p. dr. Ewerf-Krzomieniewski, członka
mi b.burmistrz Gdyni Krauze, dyr, dr. Ze-

garski i inż. Sikora-.

Cicho, bez rozgłosu, bez szumnych re
klam, świeci ta'organizacja katolicka świa
doma celu wytrwałą pracą, dzięki znako
mitemu doborowi kierujących ta. pracą.

, ludzi.



Nr 290. ,,DZIENNIK BYDGOSKI'', środa, dnia 16 grudnia 1931 r.
Str.7.

NaszaporażkawHadze
Skutki naszej błądnej i ślamazarnej polityki w Gdańsku.

,,Dziennik Bydgoski11 już niejedno
krotnie zwracał uwagę na niedołęstwo
naszej reprezentacji państwowej w sto
sunku do władz i urzędów gdańskich
i w interesie powagi państwa naszego
domagał się zmiany dotychczasowejpo
lityki polskiej w Gdańsku. Słuszność

naszego punktu widzenia potwierdzają
smutne fakty następujące z błyskar
wiczną szybkością jedne po drugich.

Orzeczenie Trybunału Międzynarodo
wego w Hadze, mocą którego nie przy
znano Polsce prawa do używania portu
gdańskiego, o którem już pisaliśmy,
oznacza dotkliwą porażkę polityki pol
skiej w Gdańsku. Wprawdzie Trybu
nat w Hadze uznał się niepowołanym
do praktycznego rozstrzygnięcia zaga
dnienia. czy polskie okręty wojenne są
uprawnione do dostępu ipostoju w por
ci'e gdańskim, najwyraźniej jednak sta
nął na stanowisku, że w traktatach

międzynarodowych, jakie dotychczas
zostały zawarte, o lakiem prawie nie
ma mowy. Rada Ligi Narodów zaj
mie się ponownie tą sprawą na sesji
styczniowej.

Niemiecka prasa gdańska z niezwy
kłą skwapliwością i z ogromną, rado
ścią ogłosiła orzeczenie Międzynarodo
wego Trybunału w Hadze. ,.Danzigev
Allgemeine Zeitung" pisze, że ostat
niem orzeczeniem haskiem uznaną zo^

stała n a now osamodzielność Gdańska

iżetym sposobemnacjonalistyczny
rz'ąd gdański odniósł nowe świetne

zwycięstwo, zaś ,,Danziger Neueste

Nachrichten'Y obawiając się widocznie

złych następstw orzeczenia haskiego dla

życia, gospodarczego Wolnego Miasta

Gdańska, udaje niewiniątko i podnosi
z naciskiem, że Gdańsk nie chce szy
kanować Polski i że polskie okręty
wojenne mogą korzystać z portu gdań
skiego tak samo jak wszystkie inne

okręty,byleby tylko nie żądały dla
siebie specjalnych przywilejów.

Prasa polska, wypowiada, się w tej
sprawie rozmaicie. ,,Kurjer Warszaw

ski" podnosi, żePolskabędzie musiała

teraz przeprowadzić dalszą rozbudowę
Gdyni, a Gdańsk straci dotychczasowe
dochody pobierane z postoju polskich
okrętów wojennych w porciegdańskim,
w następstwie czego wzrośnie i bezro
bocie w Gdańsku. ,,Express Poranny"
jest zdania, że duch przekory i chętka
tanich demonstracyjpolitycznych,prze
ważających nad żywotnym interesem

Gdańska, sąowocem podnszczeń i dy
rektyw politycznych, idących z Nie
miec. Krakowski ,,Ilustrowany Kurjer
Codzienny" pisze, że umowy polsko -

gdańskie są wynikiem naszej błędnej
polityki wobec Gdańska, która od po
czątku polega naciągiem wycofywaniu
się i dobrowolnem rezygnowaniu ze

swoich praw. Sytuacja Polski w spra
wach gdańskich jest osłabiona do tego
stopnia, żeprzynosi wstyd Polsce, jako
państwu, mającemu słuszne pretensje
do roli mocarstwa. To też teraz zbiera
m y ciągleowoce tej ślamazarnej poli
tyki. W każdym razie polityka gdań
skaażsarnawołaoradykalną i natych
miastową zmianę.Czy ta zmiana na
stąpi?

,,Dziennik Bydgoski" od szeregu lat

wskazywał na liczne błędy i niedoma
gania naszych władz i urzędów w

Gdańsku, do'magając się prowadzenia
energicznej polityki, odpowiadającej ży
wotnym interesom Polski, oraz zmiany
osóbkierowniczych na tak ważnej pla
cówce, jaką jest dla nas Gdańsk. Nie
stety, zamiast zmiany stosunków do
czekaliśmy sie licznych procesów.

Tymczasemnacjonalizm i hitlerja-
nizm wGdańskurósłi rósł aż urósł do

niebywałej potęgi. Nasza reprezentacja
w Gdańsku rozmawiała z senatem wol
nego miasta w jedwabnych rękawicz
kach, nie umiejąc zdobyć się na ton,
jaki Niemcy rozumieją i jaki im im
ponuje. Go gorsza, miast bronić najży
wotniejszych interesów Polski wobec
coraz zuchwalszego Gdańska, zaczęła
mieszać się do wewnętrznych spraw
Polonji gdańskiej, skutkiem czego na
s tąpiło rozbicie społeczeństwa polskie
gow Gdańskuna. dwa wrogiesobieo-
bozy, co pociągnęło za sobą,ubytek kil
ku tysięcy głosów polskich do sejm u

gdańskiego oraz utratę kilku mandatów

poselskich.
Orzeczenie Międzynarodowego Try

bunału w Hadze powinno być dla nas

naukąnaprzyszłość.Czy zachodziłako
nieczność wysuwania sprawy okrętów
wojennych w chwili,gdy ogólnie mówi

się o rozbrojeniu narodów? Czyż marny

Nie będzie więcej chorych dzieci 1!
Czy wiecie matki, że nadzwyczaj skutecz

nym środkiem leczniczym przy krzywicy, sła
bości i rozmiękczeniu kości, nieżycie oskrzeli,
gruźlicy i ogólnym niedorozwoju jest Emulsja
Tranowa Jirbe”? Ten jedyny w swoim rodza
ju środek odżywczy,zawierający najczystszy tran

witaminy, sole wapniowe i fosforowe jest prze
tworem "wyjątkowo smacznym, chętnie przez
dzieci przyjmowanym. , Emulsja Tranowa Erbe*
jest również preparatem wybitnie w'zmacniają
cym dla osób dorosłych, osłabionych i rekon
walescentów. 23821 Br. t,. Ki

tak wielką ilość okrętów wojennych, a-

żeby, nie zbadawszy dokładnie sprawy,
pod względem prawnym, narażać się
na tego rodzaju kompromitację w Ha
dze? Kim jest p. Moderow, który bro
nił tezy polskiej w Hadze? O ile wie
my,p.Moderow, zajmując kierownicze
stanowisko w Prokuratorji Generalnej
Rzplitej w Gdańsku jest prawnikiem
rosyjskim.

Nasza porażka w Hadze powinna
wreszcie czynnikom państwowym o-

tworzyć oczy naniezdrowe stosunki na
sze,panujące na tak ważnym odcinku,
jakim jest Gdańsk.Czas najwyższy, a-

żeby Polskę w Gdańsku reprezentowa
li ludzie, znający dokładnie stosunki i

ustawodawstwo niemieckie i wiedzący
doskonale, jakim językiem z Niemcami

rozprawiać należy.W przeciwnym razie
łatwo doczekać się możemy dalszych
niemiłych niespodzianek. F.

— o-------

Pamieć znakomitego
prawnika polskiego.

Warszawa, 14. 12 . (PAT.) Wczo-raj
wie'czorem w lokalu redakcji,,Dnia Pol
skiego" odbyła się uroczysta akademja
ku czci śp.prof, Władysława Jawor
skiego.

* * *

Śp. Władysław Leopold Jaworski,
pierwszorzędny znawca prawa cywilne
goi chlub'a wszechnicy krakowskiej nie
został wyzyskany w miodem'państwie
polskimi tak jak na to ze wszecbmiar

zasługiwał. Koniu jak komu — ale je
mu należała się teka ministerialna, czy
to sprawiedliwości czy oświaty, czy na
wetspraw wewnętrznych.Aleśp.Zmar
ły nie pchał się na front polityczny,
pracując — owocnie w ciszy naukowe
go gab'inetu. Katolicka Polska nie za
pomni mu męs-kiego wystąpienia ze

składu Komisji Kodyfikacyjnej, gdy ta

już przed kilku laty próbowała narzu
cić nam małżeństwo, niezgodne z za
sadami wiary i narodow'ej tradycji pol
skiej. o

Ogród Saski przed zagładą.
Warszawa, 15. 12. (Tell wł.) Magistrat

warszawski postanowi! oddać220 metrów

kwadratow'ychogrodu Saskiego od strony
ul. Niecałej na rzecz ministerstw'a spraw
zagranicznych. W ten sposób zapoczątko
wano zapowiedzianą przez nas parcelację
historycznego Ogrodu Saskiego.

Samoloty Hitlera - to zdrada
itinlemmnNicwojskowydi?

(Telefonem od własnego korespondenta)

Berlin, 15. 12. W uzup-ełnieniu wczo
rajszego sensacyjne-go dońie-siemao

stworzeniu przez Hitlera korpusu lot
niczego prasa dzisiejsza podaje dalsze

szcze-góły, a m ianowiciewyjątek z roz
kazu, ogłoszonego w ,,Dzienniku Roz
kazów1', przeznaczonym dla oddziałów

szturmowych. W podpisanym przez sa
mego Hitlera rozkazie wszyscy człon-

kowie stronnictwa, którzy posiadają,
wyszkolenie broni lotniczejpowinni na
tychmiast zgłosić się. Rozkaz zawiera

wzórkarty ewidencyjnej, w której znaj
dują, się odpowiednie pytania dotyczą
ce szczegółów osobistych lotników.

Ze strony narodowych socjalistów za'
przeczają jako-by chodziło tutaj o stwo
rzenie broni lotniczej w o-brębie ruchu

n.a -rodowo-so'cjał.istycznego i twi'erdzą,
że jedynie ,,dla celów sportowych" zbie
ra się pilotów, ażeby przy rozmaitego
rodzaju publicznych obchodach móyli

rzucać ulotki. Jednocześnie prawie ca
ła p-rasa narodowo-s -ocjalistyczna wpada
w jednolity ryk, żądając ścigania tych
czynników lewicowych, które przynio
sły tę wiadomość, a topod zarzutem u-

siJcwanej zdrady tajemnic wojskowych.
Po ostatnim wyroku na redaktora

,,Weltbuhne" Osieckiego, który za kry
tykę budżetu skazany z-ostał na półtora
roku więzienia, wszelkim notatkom, ja
kie ukazują się o organizacjach woj
skowych lub nacjonalistycznych,grozi
również to samo orzecznictwo najwyż
szego sadu niemieckiego. AR.

Kii'iiBmiKifgterai.
Masy robotnicze wejdą pod sztandary komunistyczne.

(Telefonem od własnego korespondenta).

Berlin, 15. 12 Wczorajsze posiedzenie
frakcji parlamentarnej niemieckiej so
cjaldemo'kracji zakończyło stię rezol'u
cją, która niet-ylkoodrzuca zwołanie

parlamentu Rzeszy niemieckiej, ale je
dnocze-śnie zupełnie otwarcie ustala

dalszą politykę tolerancyjną socjalde
mokracji wobec gabinetu Briininga na

dłuższy termin. Rezolucja zawie-ra jak
zwykle najpierw protesty przeciwko
nowemu dekretowi. Ponieważniema

jednak widoków, ażeby można rozpo
rządzenie pe-rzydenta Rzes-zy z dnia 8

grudnia zastąpić innym dekretem,
uchylenie tegoż w Re-ichstagu nie po
siadałoby żadnego praktycznego znacze
nia i przesilenie w chwili obecnej po
głębiłoby tylko zamęt.

Socjalde'mokracja uzasadnia, że

wprawdzie istniałaby prawie większość
do uchylenia nowego dekretu,

'

jednak
większość ta nie jest zdolna do wytwo
rzenia nowego rządu, jakby to na pod
stawie tradycyj parlamentarnych lo
gicznie odpowiadało rozwojowi rzeczy.

Parlamentarna frakcja socjaldemo
kracji clice w pierwszym rzędzieod
czekać wyników dekretu. Jeżeli okaże

się, żc obniżenie cen nie dotrzymuje
kroku z obniżką, zarobków, dopiero
wówczas socjaliścizastrzegająsobie po
czynienie dalszych kroków.

Powyż-sza rezolucjajest kapitulacją
wobec gabinetu Briininga, najdonio-
lejszą może jaką dotąd socjaliści kiedy-

kolwiek uchwalili. Następstwa tej tl
eliwały w masach robotniczychspowo
dują niechybnie dalszy odpływ zwolen
ników zarówno do szeregów komuni
stycznych jak i do szeregów narodowo-

socialistycznych. AR.

Bruksela. Urzędowa agencja Belga
podaje, iż w roku 1932będzie w wojsku
24000 żołnierzy ioficerów zawodowych,
czyli o 1000 więcej, niż w roku bieżą
cym. Liczba wojska, znajdującego się
stale pod bronią, wynosi w Belgji
03000 ludzi.

SCoiciBtiesKBfleramclci-

W72 rocznicę urodzin twórcyEsperanta
(Dokończenie.)

Usiłow'ania te przynoszą, z każdym ro
kiem coraz to widoczniejsze rezultaty. I

sprawdzają się już dzisiaj słowa prof. uni
w-ersytetu lwowskiego śp. Dybowskiego, jed
nego z największych i najpoważniejszych
wiekiem uczonych naszych, który tak oce
nił dzieło Dr. Zamenhofa: ,,Język Esperanto,
mający podłoże dla swego dalszego rozwo
ju W'e wszystkich językach ludów' kultural
nych, żyć będzie i wzrastać wraz z inteli
gencją narodów, niecąc w ich sercach pło
mienie miłości bliźniego i cnoty, a trwaćbę
dzie do końca istnienia ras ludzkich, ota
czając rodzicielską, opieką języki narodowe

prze-d despotyzmem wszelkiego rodzaju,
mającym swo-je źródło w zawiści narodo
w'ej". ,

Czy ta opinja polskiego uczonego jest
słuszną, zastanówmy się pokrótce i zapy
tajmy — co my Polacy właściwie zaw'dzię
czamy Dr. Zamenhofowi? Czy tylko to, że

zyskaliśmy śro-dek do łatwego p-oro-zumie
wa'nia się'z członkami różnej.naro-dowości?
Nie! Myśmy' zyskali o wiele więcej przez

genjalny twór naszego ziomka. Oto przy
pomocy Esperanta możemy reklamować

Polskę w najw'szechstronniejszy sposób —

drogą korespondencyj, drukiem, tłumacze
niem arcydzieł literatury naszej. Czyż był
by możliwy dla nas taki sukces, żo na pod

stawie powieści Orze-szkowej p. t. ,,Marta"
wyświetlono w Japonji przepiękny film,
który zyskał uznanie wszystkich, a, szcze
gólnie czułych na piękno Japcjńek? Czyż
wiedzieliby mieszkańcy Dalekiego Wscho
du o naszym największym wieszczu A. Mic
kiewiczu, gdyby utwór ten nie był się tam

przedostał w języku Zamenhofa?
W roku przes-złym uroczyście obchodzo

no w Polsce całej cztęreęhsefną rocznicę
urodzin Jana Kochanow'skiego. Gdyby nie

wynalazek Dr. Zamenhofa — niew'iadomo,
czy zagranica byłaby sama poświęciła na
szemu poecie należyto w'spomnienie. Tym
czasem dziękj ,,Polskiemu Esperantyście",
wychodzącemu, w Krakowie pod. redakcją
prof.Dr. Odo:Bujwi-da- prasa esperancka
całego świata przedrukowywała artykuły
o Kochanowskim, a nawet, podaw'ała, je w

tłumaczeniach dla swoich ziomków nie-

esperantystów. Tak więc w uroczystościach
naszych ku czci Kochanowskiego wiedział

cały świat Okazuje się z tego, ż.e słuszne

było porównanie Esperanta z wynalazkiem
radja. Oba, wynalazki przełamały granice
poszczególnych państw ~ oba też dosko
nale się uzupełniają.

Śmiało już dziś możemy wypowiedzieć
twierdzenie, że To% sympatji ze strony za
granicy zyskaliśmy dzięki dziełu Dr. Za

menho'fa, którego język obiegł cała., kulę
ziemską, jemu przynosząc chwałę, a nam

szacunek i poważanie. Zaprawdę, jeśli kto

zasłużył na nagrodę pokojową. Nobla — to

w pierwszym rzędzie on, który całe życie
spędził w walce bezkrwawej, w walce świę
tej, mającej na celu dobro ludzkości, szczę
ście obecnych i przyszłych pokoleń.

Dr. Zamenhof stał się duchem jasnym
i nie-śmiertelnym, choć odszedł od nas- po
trudach żywota. Stał się duchem jasnym
i dlatego my, rozpamiętując jego zasługi,
jesteśmy przepojeni radością i nadzieją. I

ilekroć zbieramy się, by uczcić pamięć Je
go, idziemy jak do zdroju nadziei i pocie
chy i wzoru, bo duch jego przemawia swą.
siłą — powtarza swój testament, ojczyźnie
i całej ludzkości przekazany i woła, ażeby
jego wolę ijego posłannictwo należycie.zro
zumiano i wykonywano.

Takim duchem był bezsprzecznie Dr.

Zamenhof, twórca jęz. światowego Espe
ranto. I jakkolwiek za życia nie był nale
życie doceniany i zrozumiany — co było
niest-ety zawsze udziałem genjalnych, wy
rastających ponad poziom przeciętny jed
nostek - to jednak dziś w odro-dzonej już
Polsce coraz szerszeni echem rozlega' się
imię jego, a uroczyste akademje skupiają
coraz liczniejsze rzesze zwolenników jego
i sympatyków. ,,I przyjdzie czas - jak
mówi Belmont — że człowiek ten, który
tak chlubnie zaświadczył o udziale Polski
w wielkim kulturalnym ruchu ludzkości,
za lat kilkadziesiąt będzie miał pomniki
we wszystkich stolicach świata".

Prof, Sygnarsld.
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Z zebrania Koła rodzicielskiego. W szkole

wydziałowej męskiej odbyło się miesięczne ze
branie Koła rodzicielskiego, na którem wygło
szono referaty; ,,Praca szkolna w domu" — wy
głosił prof. A rlt i ,,0 znaczeniu regionalizmu w

. szkole wydz. męskiej" — wygłosił p. Mozelew-
ski.

Otwarcie ,,Spółdzielni mebli" Zjednoczonych
Stolarzy w Inowrocławiu. W Inowrocławiu

przy ul. Toruńskiej 26 otwarto ,,Spółdzielnie
mebli" Zjednoczonych Stolarzy. Na intencję
nowego przedsiębiorstwa odbyła się ,w kościele
Matki Boskiej msza św. Ubikacje poświęcił
ks. dziekan Kubski w asyście ks. Spychalskiego,
w obecności członków i gości. Przedstawiciel

Magistratu p, radca Kornaszewski dokonał
aktu otwarcia. Do ,,Spółdzielni mebli" należy
16 stolarzy, którzy najsolidniejsze swe w'yroby
stolarskie dostarczają Spółdzielni do sprzedaży
po najprzystępniejszych cenach. Z inicjatywy
p. Urbańskiego zebrano wśród gości 22 zt na

pomnik Serca Jezusowego w Poznaniu.

Bal sylwestrowy r.a rzecz bezrobotnych. W
noc sylw'estrową 31. bm. urządza szkoła rolni
czą bal z bardzo urozmaiconym programem w

salach Parku Miejskiego. Część dochodu prze
znacza się na miejscowych bezrobtnych.

Z posiedzenia sekcji wychowania społecz
nego i propagandy miejskiego komitetu W . 'F.

j P. W . Po zagajeniu posiedzenia przez p. insp,
Nowakowskiego, odczytał sekretarz p. Korzyń
ski protokół, następnie kier. szkoły wydz. p.
Mazur przeczytał wyciąg z protokółu posiedze
nia Wydz. Wyk. Miejskiego Komitetu P, W
i W. F , Uchwalono zmienić termin i program
akademji. P . Slróżyński wygłosił referat o

. państwowej odznace sportowej". Poruszono

sprawę kooptacjip. prof. Kadleca w mjejsce
p. prof. Krasonia. Kpt. Szymanowicz i p. No
waczyk proponuje, aby sekcja P. W . zaintereso-
wała się harcerstwem. Należałoby o pracach

wogóle Komitetu P, W . i W . F . informować

szerszy ogół, a przedewszystkiem pociągnąć
organizacje sportowe do współpracy, bo dotych
czas stoją one poza nawiasem całej akcji.

Walne zgromadzenie członków Kółek Roi-

niczych na powiat Inowrocław odbędzie się w

piątek, 18. bm. o godz. U w sali Parku Miej
skiego w Inowrocławiu.

Z zebrania Tow, Zjedn. Przemysłowców, Od
było się tu w sali hotelu ,,De Romę" plenarne
zebranie miejscowego Tow. Zjedn. Przemysłów,
któremu przewodniczył p. Ozioda. Po uczcze
niu ś, p. Józefa Eckerta odczytał sekretarz p.
Bociek protokół. Referat wygłosił red. Kobier-
ski w sprawach ostatnich prac Rady Izb Rze
mieślniczych odnośnie wprowadzenia do ustawy
przemysłowej,poprawki o ryczałt podatku obro.

towego dla rzemiosła. W dyskusji zabierali

głos pp.: Rogalski, Urbański (senjor i junjor),
Pluta, Bociek i Kiełpiński. W komunikatach

zarządu przewodniczący poinformował zebra
nych o okólnikach. Izby Rzemieślniczej, doty
czących wykupna świadectw przemysłowych
i listów od Związku Pracowników Kupieckich,
zapraszających na konferencję porozumiewaw
czą w sprawie akcji przeciwżydowskiej.

Stolica Wielkopolski
na cześć Wielkiej Serbji.

Poznań, 13. 12 . (PAT. W niedzielę
w południe odbyła się w sali Teatru

Polskiego staraniem Stowarzyszenia
polsko-jugosłowiańskiego w Poznaniu u-

roczysta akademja ku uczczeniu święta
zjednoczenia Jugosławji.

,,Goniec Wielkopolski"
przestał istnieć.

Poznań, 14. 12 . (Tel. wł.) Nr. 288

,,Gońca Wielkopolskiwgo" przynosi o-

świadczenie wydawnictwa, żeoclwtorku
15 grudnia ,,Goniec Wielkopolski'* łą
czy się z nowozałcżonem pismem ,,Re
kordPolski", przejmując jego nową, na
zwę. Oznacza to likwidację pisemka

sanacyjnego, które uwiądło z powodu
braku czytelników.

Awanturnik aresztowany
za pobicie kobiety.

Poznań. Policja osadziła w areszcie pod za
rzutem usiłowanego zabójstwa 23-letniego St.

KTO CIERPI
na ischias, reumatyzm i nawralgję, niech
zastosuje (20659

OKŁADY RADOWE ,, RADIUHCH1MA**
zalecana przez najwybitniejszych lekarzy.
Żądajcie bezpłatnego prospektu:

,,RAD1UMC1!EMA*"-Wirsr!wa, al. Śniadeckich 22, telefon 8-83-11.

MĄTWY. Z zebrania Tow. Powst. i Woja.
ków. Zebranie miesięczne zagaił prezes p.
Klaus. Protokół przeczytał p. Paradziński,
a komunikaty skarbnik p. Śmiejkowski. Datę
walnego zebrania ustalono na dzień3 stycznia
1932 r. i uchwalono zaprosić na nie delegata
z okręgu. Na propozycją p. Świejskiego uchwa
lono protest przeciw wystąpieniu amerykań
skiego senatora Boraha w sprawie dostępu
Polski do morza. Odczyt o powstaniu listopa-
dowem wygłosił p. Świejkowśki.

ł
KSIĄŻ, pow. śremski. Jarmark ogólny od

będzie się w dniu 17 grudnia 1931 r.

POTULICE, pcw. Wągrowiec. Zebranie
Kółka Rolniczego odbyło się pod przewodni
ctwem prezesa p. Sierpowskicgo z Runowa. Po

odczytaniu protokółu wygłoszono referat p. t.

,,0 pracy w oborze i słoneczniku". W dyskusji
zabierali glos pp.: Pomorski, Matuszewski, Kieł-
basiewicz i inni.

SKOKI. Jarmark. W czwartek, 17. bm.

odbędzie się w Skokach jarmark kramny, bydło
i świnie.

SZAMOCIN. W niemieckie ręce. P . Kuza-
ra sprzedał swój-dom przy ul. Aleje Niemcowi
Luksowi z Antoniny. Wstyd, iż Polacy tak ni
sko cenią i to jeszcze z innych dzielnic tu

przybyli, ziemię polską.

KOWALEWO POM, Żeńska szkoła rolnicza
w Kowalewie przyjmuje uczennice na kurs
nauki gospodarstwa domowcgw i wiejskiego od

stycznia 1932 r. Bliższych informacyj udziela

dyrekcja szkoły.
PELPLIN. Osobiste. W katedrze pelpliń-

skiej zostali wyświęceni na subdiakonów przez
J. E . ks. biskupa Okoniewskiego trzej synowie
tutejszych obywateli, mianowicie: ks. ks. Jan
Dettlaf, Alfons Sylka i Leon Kuchciński.

Wilcze, pow. Bydgoszcz.
Nowa placówka Powstańców i W ojaków.

Stowarzyszenie Rezerwistów i byłych Wojsko
wych przestało istnieć,, a w miejsce jego po
wstała nowa placówka Powstańców i Wojaków.
W skład zarządu weszli pp.: Nowacki Jan pre
zes. Szczygieł B. wiceprezes, Hartwich Jan

sekretarz, Kołodziejczyk Wilhelm skarbnik, re
ferent oświatowy Weyna Mieczysław. Towa
rzystwo liczy zgórą30 członków i nia najlepsze
widoki rozwoju.

Kurs oświaty pozaszkolnej. W trosce o roz-'

wój moralny i intelektualny naszej młodzieży
pozaszkolnej zorganizowano śladem lat ubie
głych kurs wieczorny, na który zapisało się
około 30'Uczestników. Nauka odbywa się dwa

razy tygodniow'o w godzinach wieczornychw

piiejscowcj szkolę.

Dr. Drobner przed sądem apelacyjnym
za przemówienia przedwyborcze w Bydgoszczy.

Poznań. W sądzie apelacyjnym toczyła się
sprawą dr. Drobncra z Krakowa, oskarżonego
0 to, że na wiecach przedwyborczych w Byd
goszczy i Fordonie pod Bydgoszczą w styczniu
1 lutym 1928 r. wygłaszał demagogiczne prze
mówienia o treści antypaństwowej j antyrządo
wej, Krasnoinówczemi, lecz pustemi frazesa
mi i porównaniami starał się dr. Drobner prze
konać zebranych, że ustrój Polski należy prze
mocą zmienić, że obecne rządy burżuazyjne na
leży zastąpić rządami proletarjackiemi (!)
i chłopsko-włościańskiemi (H).

Zdaniem mówcy-demagoga idea N:ezależnej
Partji Socjalistycznej musi zwyciężyć szeregi
policjantów, armat i bagnetów". Wśród bredni

tych znalazło sę,nawet zdanie o wysyłaniu mi
sjonarzy do Chin na koszt kapitalistów ??1).

Rzecz jasna, żc na rozprawie oskarżony sta
rał się nadać hasłom tym jak najbardziej nie
winne zabarwienie.

Na wniosek obrońcy dr. Pehra z Grudzią
dza postanowiono rozprawę odroczyć z tem,
że na przyszłą rozprawę zostaną powołani
w charakterze biegłych: poseł Nicdziałowski

Mieczysław oraz Alicja Bełcikowska, którzy
mają stwierdzić, że między ideologią,Niezależ
nej Partji Komunistycznej a komunizmem

istnieje zasadnicza różnica. Prokurator Gar-
clulski wnioskowi temu nie sprzeciwił się.

Witczaka z Nowejwsi Górnej (pow. poznański).
Witczak upił się ze swym towarzyszem W .

Szkudlarskim w Poznaniu, poczem podczas
drogi powrotnej do domu za'czął aw'anturować

się w niezwykły sposób na Tamie Garbarskiej,
a w Naramowicach zdemolował wóz piekarski
Marty Kriigerówny z Glinienka, przyczem po
bił dotkliwie bezbronną kobietę. Najbardziej
wojowniczy i bestjalski zarazem temperament
objawił Witczak w Umultowie.

Pijany awanturnik zaczepił tam 25-letnią
Franciszkę Mazurową, chwycił nieszczęśliwą
kobietę za głowę i wlókł ją tak na przestrzeni
kilkunastu metrów do pobliskiego płota, gdzie
uderzeniem kolka w głow'ę ogłuszył swoją o-

fiarę. Po tym barbarzyńskim wyczynie aw-an
turnik ulotnił się. W wyniku przeprowazone-
go śledztwa osadzono Witczaka w areszcie.

Pioirgomin. -

Zebranie Tow. Powstańców i Wojąkow za
gaił prezes ks. Napiątek, poczem sekretarz od
czytał protokół i nadesłane komunikaty. Ks.

prob. Napiątek wygłosił wykład o Bolesławie

Chrobrym. Sprawę utworzenia przy powstań
cach oddziału młodzieży przedpoborowej oma
w'iano bardzo szeroko i w toku dyskusji uchwa
lono założyć P. W .. Uchwalono od członków

należących do P. W . nie pobierać żadnych
składek. Z powodu wprowadzenia w życie
now'ego projektu prawa małżeńskiego, wygło
sił krótki okolicznościow'y w-ykład drh. prezes,
poczem uchw-alono energiczny protest.

Zebranie Zw. Inwalidów zagaił prezes Pa
włowski. Wygłoszono kilka referatów dot,
spraw inwalidzkich, nad któremi wywiązała się
obszerna dyskusja. Uchw-alono rezolucję, po
tępiającą wprowadzenie w życie nowego pro
jektu praw-a małżeńskiego.

Rogoźno.
Akademja. Staraniem uczniów gimnazjum

im. Przemysław-a w Rogoźnie, odbyła się aka
demia Sodalicjj Marjańskiej. Słowo wstępne
wygłosił ks. Walczewski. Na program aka
demii złożyły się występy chórów mieszanych
pod batutą p. prof. Osmańskiego oraz produk
cje muzyczne i referat p. Pepkego.

Zjazd robotników. Obradbm Kat. Tów. Ro
botników Polskich, okręgu rogozińskiego prze
wodniczy! prezes okręgowy p, W . Michalak.
Protokółował p. Sobolew-ski. Sprawozdanie
kasowe zdał p. Jankow-ski. Uroczystość ,,Dt;;a
Robotnika Katolickiego" w roku przyszłym
uchwalono urządzić w Pruścach.

Morderstwo rabunkowe w Przanowie.
Bandyci, włamawszy się do mieszkania właściciela składu

kolonialnego, śmiertelnie 3 0 postrzelili.
Wnocyz12na13.bm.ogodz.3nadra

nem nieznani bandyci włamali się do mieszkania
Edwarda Springela, właściciela składu kolonjal-
nego w Przanowie, powiatu żnińskiego.

W czasie, gdy zbudzony ze snu Springlcr,
zerwał się z łóżka, usiłując przychwycić ban

dytów, ci oddali do niego kilkanaście strzałów

rewolwerowych, z których jeden ugodził Sprin
gela w brzuch, poczem zbiegli nierozpoznani.

Śmiertelnie rannego S. odwieziono w stanie

beznadziejnym do szpitala w Żninie.

Zeznaniai
Poznań. Trzeci dzień sensacyjnego procesu

o oszustwa na szkodę Pe-Wu-Ki miał na prze
słuchaniu św'iadków, których zeznania rzuciły
ciekawe światło na działalność oskarżonych
przed wystawą.

Jako pierwszy zeznaje świadek Władysław
Broda, który pracował w charakterze szachmi
strza na terenach Pe-Wu-Ki. Zdemaskowany
za fałszywe zestaw-ienia raportów tygodnio
w-ych - za co został skazany prawomocnym
wyrokiem — otrzymuje zwolniene z posady.

Wkrótce po zwolnieniu Broda otrzymuje z

policji jakieś uwiadomienie. Jak się okazało,
został on przez sąd zaangażowany do spraw
dzania aktów w sprawie budow-niczych Wiliń.

skiego i Bronikowskiego. Jako b. pracownik
Pe-Wu-Ki Broda znać miał doskonale wszy
stkich zatrudnionych przy pracach ziemnych
na terenach Pe-Wu-Ki robotników. Nową
,,funkcję" wykonywał Broda w sądzie w-zgl.
u rzeczoznawcy Jarosza i otrzymywał za nią
od sądu wynagrodzenie w wysokości 1,50 zł za

godzinę, razem około 800 zł.-
Św-. Wiliński M., stryj oskarżonego St. W i

lińskiego uchyla się od składania zeznań.
Św'. St. Hofmann zajęty był przy budowie

dróg na terenach Pe-Wu-Ki. Wkrótce jednak
dzięki specjalnym staraniom Bronikowskiego
zostaje usunięty i to pod pretekstem, że Broni
kowski nie może zbyt wielu ludzi wtajemniczać
w swój opatentowany w-ynalazek o now-ym spo
sobie budowania dróg.

Św-. H . zeznaje rów-nież, że śp. Orański wy
powiedział mu swoje żale o Bronikowskim, na

aJitóf H, sdgoiyiedział ma yr tjfcb ąicwack;

,,Pan nie umie się starać o posadę. Trzeba

pójść do biura i dać łapówkę. Jak pan da Bro
nikowskiemu10 procent brutto z rachunków,
to pan otrzyma pracę". Orański jednak odrzu
cił tę propozycję jako niegodną. Stwierdza je
dnak, że oskarżony Bronikow-ski sam mówił mu

o łapówkach.
Na zapytanie przewodniczącego oskarżony

zaprzecza gwałtownie wszystkiemu.
W dalszym ćiągu Hoffmann stwierdza, że

tak Wiliński jak i Bronikow-ski byli często pi
jani na terenach Pc-Wu-Ki, że często widział
ich razem w ,,Belwederze" przy wspólnych
hulankach.

Zeznania św. Speichertowej Antoniny wzbu
dziły' duże poruszenie na sali.

Przed wystawą posiadała Speichertowa

pensjonat, w którym mieszkali m. in. Muller
i Bronikow-ski. Obaj żyli skromnie. Wiliński
kilka razy odw-iedzał Bronikowskiego. (W tem

miejscu Wiliński stanowczo zaprzecza).
Pewnego razu. — opowiada dalej świadek —

urządził Bronikowski ucztę, na którą przywiózł
ktoś dorożką kanapki i majonezy, a Bronikow
ski dostarczył trunki. Zaproszono kilkanaście
osób i przy dźwiękach muzyki bawiono się o-

choczo. Za ucztę tę zapłacił Wiliński, który
przy pewnej okazji odezwał się w te słowa do

Speichertowej: ,,Ps'amać! Ten dziad daje mi

zarobić, ale drogo mnie kosztuje".
Po przesłuchaniu jeszcze kilku świądów roz

prawę przerwano.

Wynik procesu w-zbudza ogromne zainte
resow-anie w szerokich sferach społeczeństwa.

Swiecie I powiat świecki protestują
przeciw projektowi nowego prawa małżeńskiego-

Projekt nowego prawa małżeńskiego, opra
cowany przez komisję koodyfikacyjną, znalazł
szeroki oddźwięk w całej Polsce katolickiej
w formie licznych protestów, uchwalanych w

rozmaitych okolicach naszej Ojczyzny, w jakiej
to akcji i nasze miasto nie pozostaje na uboczu.

Pierw-szy taki energiczny protest pow-zięło
miejscoweStow. Młodych Polek na swem wal.
nem zebraniu odbytem w dniu8 bm. na sali

p, Gbęlstoąysiriego przy udziale około, ,L50 osób.

Po odpowiednich przemówieniach p. wiccpa-
tronki Fabjańskiej i patrona ks. Redmera u-

chwalono jednogłośnie, burzą oklasków odpo
wiednią rezolucję protestacyjną.

Taką samą rezolucję uchwaliło tut. Tow.
Powstańców i Wojaków na swem zebraniu.

Podobne w-ieści nadchodząz rozmaitych
okolic powiatu, gdzie, jak n. p. w Lubiewie

1odbyło się zebranie protestacyjne olbrzymich
izssz ludności,,
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Otwarcie polskiej fabryki ogniw i bateryj ,,Daimon"
w Starogardzie.

Nowa placówka przemysłowa zatrudniać bedzie około 350 ludzi.
Starogard, W czasie, kiedy przeżywamy

ciężki kryzys gospodarczy i warsztaty pracy
zamykają swe podwoje, puszczając setki i tysią
ce ludzi na bruk, w'iadomość o założeniu nowej
fabryki musiała wyw'ołać zrozumiale zaintere
sowanie i zadowolenie wśród szerokiego ogółu,
zaś serdeczną radość u wielkiej masy bezrobot
nych. Największy w Europie koncern wytwór
ców' bateryj Ever Ready Company Ltd. (Great
Brjtain), mający swą siedzibę w Londynie, po
stanowiwszy założyć w Starogardzie fabrykę
bateryj i ogniw, któraby w'yrabiała, batęrje itd.
dla Polski, nie odstąpić od swego zamiaru i nie

zaprzestać starań w celu jego zrealizowania.
Firma spotkała się u władz miejskich i woje
wódzkich ze zrozumieniem i poparciem i kiedy
uzyskała na założenie fabryki zezwolenie, a od
pow'iedni gmach fabryczny od firmy ,,Loeser
i Wolff", szybko wprow'adziła swój zamiar w

czyn-
Gmach, który do czasu wprowadzenia Pań

stw'owego Monop. Tytoń, służył do fabrykacji
cygar, pod kierownictwem elektrotechnika p.
Eicbbautna ze Starogardu w przeciągu kilku

tygodni został odpowiednio urządzony i zaopa
trzony w maszyny do wyrobu bateryj.

W początku grudnia fabryka byla gotowa
do uruchomienia. Otwarcie ogłoszono na dzień
10. bm.

Uroczystość otwarcia fabryki, która odbyła
się w- ub. czwartek, zgromadziła w gmachu fa
brycznym przedstawicieli w'ładz państwowych
i samorządow'ych, przemysłu miejscowego, ku
piectwa, prasy itd. Gości pow'itał dyrektor fa
bryki p. Dębski przemówieniem, w którem za
znaczył, że firma Polska Fabryka Ogniw i Ba
teryj ,.Daimón" Sp. z o. o ., należąca do kon
cernu Ever Ready Company Ltd., pomimo kry
zysu i wielkich trudności zdecydowała się zało
żyć nową fabrykę. Podkreślając i dziękując za

doznane dotychczas ze stron tych W'ładz zrozu
mienie i poparcie, zaznaczył p dyr. Dębski,
że firma ,,Daimcn" przybyła do naszego mia
sta z dążeniem produkowania rzeczyw'iście pier
wszorzędnych wyrobów w przedsiębiorstwie
oparłem na zasadach rzetelności kupieckiej.

W imieniu władz państw, przemawiał p. sta
rosta Kajkstein, wyrażając zadowolenie z za
łożenia fabryki, która przyczyni się do zmniej
szenia bezrobocia. P . starosta życzyf nowemu

przedsiębiorstwu szybkiego i pomyślnego roz
woju. W imieniu miasta złożył życzenia p.
burmistrz Cżwójdziński. Inspektor Pracy p.
Suchożebrski z Tczewa w przemówieniu sw'em

prosił, aby firma była nietylko pracodawcą, ale
także opiekunem pracowników, zaś do obecnych
na sali pracow'nic zaapelował, aby praca ich

byłą. uczciwa i W'ykazała zalety polskiego -o -

hetnika. Przewodniczący rady miejskiej p. dr.
Bele.wski łączył swe życzenia z apelem, aby
firma kierowała się zasadami chrześcijańskiemu
Dalej składali życzenia: p. radca Pillar w imie
niu Izby Przemysłowej w Gdyni, prezes Zwią
zku Pracodawców p. dyr. Czerw'iński, p. Kazi
mierz Szulc w imieniu miejscow'ego kupiectw'a
i p. scnjor miasta Czesław Nagórski.

Telegramy z życzeniami nadeszły z różnych

s tro n . M . in.przesiał nowemu przedsiębiorstwu
telegraficzn-e życzenia pomyślnego rozwoju
jjDziennik Bydgoski" .

Po przemówieniach p, starosta Kalkstein za
puścił w ruch pierwszą maszynę fabryki, po-
czem zwiedzono całe urządzenie fabryczne,
dokonując przytem kilka zdjęć fotograficznych.

Fabryka'rozpoczęła pracować.r dniu 11.

bm. Po wykwalifikowaniu pewnej liczbypra
cownic, powiększać się będzie stopniowo ich

liczbę, która mą dosięgnąć do 350 osób.

Fabryka została przeniesiona z Gdańska
do Starogardu i to ze względu na lepsze wa
runki pracy, tańszą robociznę oraz fakt, że wy
roby swe sprzedaje firma ,,Daimon" przeważnie
w Polsce.

Społeczeńst'wo starogardzkie przyjęło zało
żenie nowej fabryki z zadowoleniem^ rozumie
jąc, że w obecnych trudnych warunkach da
ona zatrudnienie znacznej liczbie ludzi, czego
inne gałęzie przemysłu nie są w stanie dziś

uczynić. J-

Margonin
Czytelnikom naszym zamieszkałym

w Margoninie i okolicy podajemy do
łaskawej wiadomości, iż powierzyliśmy
agenturę pisnia naszego p.

St. Jankowskie!
Rynek 5

Powyższa nasza agentura przyjmuje
abonament i ogłoszenia po cenachorygi
nalnych bez żadnych dopłat. Prenumerata
,,Dziennik'a bydgoskiego"prsy odbio
rze z agentury wynosi:

miesięcznie 3.15 zł

kwartalnie 9.43 ,,

Cena pojedynczego egzemplarza 20 gr.

CariBdzicgilz.

Nocny dyżur apiek. Do 19. bm. nocny dyżur
pełni apteka ,,Pod Łabędziem" przy Głównym
Rynku.

Kino Apollo: ,,Miłość wśród ludów".

Kino Gryf: ,,Zwycięstwo".-
Kino Orzeł: ,,Wesoły Madryt".
Kradzieże: Strehlke Adolf zam. przy ul.

Św. Wojciecha .28, zameldował kradzież mięsa
i kiszki z w-arsztatu jego przez rozgięcie krat

żelaznych w oknie, w'artości ogólnej 50 zł. Na

szkodę kupca Nowakowskiego, zamieszkałego
przy ul. Toruńskiej 38, skradziono podczas roz
wożenia towarów12 i pół klg. cukru, wartości
20 zł. Kow'alskiemu Józefowi z Warlubia
skradziono 1 bochenek sera, wartości 15 zł.
U kupca Czerchowskiego ul. Wybickiego6,
rozbito szybę okna w'ystaw'owego, skąd skra
dziono 6 par skarpetek wartości6 zł.

Ze Stowarzyszenia Chrześcijańskiego Uni
wersytetu Robotniczego. Prelekcja odbędzie
się we wtorek, 15. bm. o godz. 19,30 w auli,
gimnazjum klasycznego przy ul. Sienkiewicza
z następującym programem:1. śpiew wspólny
(kolenda), 2. słow'o wstępne wygłosi prezes
Slow. p.A . Nowicki, 3. wykład n. t. ,,Kolendy
polskie" Wygłosi p. prof. Dawidowjcz z ilu
stracjami wokalncmi tychże kolend, 4. zakoń
czenie i wspólny śpiew (kolendy).

Zniżona taryfa
przy przewozie słomy na Kaszuby*

Toruń,li. 12. (PAT.) Ministerstwo

komunikacji przyznało dlatrzech po
wiatów' kaszubskich ulgową taryfo dla

przewozu słomy — 25% opustu od nor
malnej stawki. Wobec nieurodzaju sło
my wbr. w tychpowiatachjesttopo
ważna ulga dla rolnictwa dotkniętego
nieurodzajem.

fHdidy abonen

m podarku noworocznym

Kalendarz,,Dziennika Bydgoskiego'4
na rok 1932

objętości przeszło 100 stron,

będzie w tym roku zawierał

treśś Obfitą,wszystkiepo
trzebne informacje, s p i s

jarmsrkćw itargów,oraz

ciekawe opowieści.

Prosimy nie zwlekać z odnowieniem przedpłaty 8

Aresztowaniepodpalaczazprzed4lat.
Onegdaj został aresztowany pod zarzutem

podpalenia przed 4 laty własnej stodoły miesz
kaniec wsi Chrośla po'wiatu lubaw'skiego *~

Ziółkowski Antoni. Sprawa przedstawia się na
stępująco:

Ziółkowski Antoni był w'łaścicielem budyn
ków gospodarczych, pośród których znajdowała
się stara przeszło 50-łotnin stodoła. Dina 15-go
lipca 1927 r. szalała w pow'iecie lubawskim

burza, z gw'ałtowną wichurą, która poczyniła
wiele szkód, a między innenii wywróciła i ową
stodołę Ziółkowskiego.

Poniew'aż S'todoła Ziółkowskiego była u-

bezpieeżóną tylko od ognią, a ża wywrócenie
jej i zniszczenie przez wicher nic by on od to
warzystwa asekuracyjnego nie otrzymał, wobec

tego poszedł Ziółkow'ski po rozum do głowy
i stodołę podpalił, a przybyłym wkrótce na

miejsce pożaru strażakom i policjantom oświad
czył, iż pożar powstał od uderzenia pioruna,
chociaż dziwnym się wszystkim w'ydawało, że

piorun dachu słomianego nie spalił. Mimo to
dochodzenia poszły w tym kierunku, że w sto-

dołę Ziółkowskiego uderzył piorun, tak, że o-

statecznie sprawa zostaia umorzona, a pomy
słow'y p. Ziółkowski otrzymał od towarzystw'a
ubezpieczeniowego stawkę asekuracyjną w wy
sokości 1200 zł.

Obecnie w związku z przeprow'adzonenji po
nownie w sprawach pożarowych dochodzeniami

sprawa się, wydala, a policja pomysłowego p.
Ziółkowskiego Antoniego aresztow'ała i oddała
w ręce władz sprawiedliwości.

Dotychczas aresztowano pod zarzutem pod
palenia 16 osób. Dalsze dochodzenia w spra
wach pożarowych są nadal przeprow'adzane
i miejmy,nadzieję, iż liczba aresztowanych za

podpalenie jeszcze się znacznie powiększy.

Torań
Z posiedzenia rady miejskiej miasta Toru

nia. Dnia11. bm. odbyio się nadzwyczajne
posiedzenie rady miejskiej miasta Torunia, ce
lem wprowadzenia w urząd komisarycznego
w'iceprezydenta miasta p. Bały. Na wstępie p.
prezydent odebrał przyęzeczenie służbowe od

komisarycznego wiceprezydenta p. Bały Fran
ciszka, poczem radny p. Antczak odczytał pi
smo p. w 'ojewody, zawiadamiające o mianowaniu

p. Bały komisarycznym 'wiceprezydentem. Ra
da miejska uchwaliła wniosek Magistratu w

sprawie odwołania komisarycznego wiceprezy
denta. W dalszym ciągu obrad wielką dysku
sję wywołała sprawa nagłego wniosku dotyczą
ca wypłat bezrobotnym w naturaljaoh. W w'y
niku tego magistrat zobowiązał się obniżyć ce
nę kartofli o jeden zł i drzewa o1 zł. Pie
niądze te mają być bezrobotnym zwrócone.
W końcu obrad rada uchwaliła na. wniosek p.
Drogomireckiego w'ybrać komisję, która ma za
poznać się ze sposobem wypłacania w'ynagro
dzeń bezrobotnym. Do komisji tej weszli pp.:
Drogomirecki, Maćkowiak, Dyborski, Toma
szewski i Kaupka.

Z zebrania Związku Inwalidów w Podgórzu.
Na zebraniu Związku Inwalidów w Podgórzu,
które się odbyto pod przewodnictwem p. Wierz
chowskiego. uchwalono urządzić obchód gwiazd-

ODPOWIECZI REDAKCJI.
Girolamo. Przyznajemy Panu słuszność.

Zwróellłśmy uwagę zarządowj Muzeum

Miejskiego, aby tego rodzaju Obrazów 'j,'gor
'szących", jak je Pan określa, nie wystawiał
na pokaz — dla młodzieży.

kowy 5. obdarzyć najbiedniejszych chociaż
skromnemi podarkami. W związku z tem w'y.
brano komisję zbiórkową do której weszli pp.:
Kownacki, Skrzypczak, Brend! i Różański.

Świecie.
Przedstawienie. Tow. śpiewu św.Cecylja

wystawiło sztukę teatralną p. t. ,,SkaImierżon
ki", odegraną znakomicie przez zebrany ze
spół pod reżyserją bosmana Gapińskicgo.

Ojcowie miasta obradują. Zebranie rady
miejskiej odbyło się pod przewodnictwem p.
Śliwy. Członkami rady Kom. Kasy Oszczędno
ści, zostali wybrani pp.: Fr. Domachowski i Je
leń. Nowym członkiem Magistratu został wy
brany p. Kosakowski. W ,myśl wniosku Magi
stratu uchwalony został dodatkowy budżet.

WisifioifMBści z Tczewa.
Trzy manifestacje w obronie podstaw kato

lickiego małżeństwa w Tczewie. W niedzielę
13. bm. odbyły się trzy zebrania protestacyjne
w spraw'ie now'ego projektu małżeńskiego. Ze
brania te odbyły się w Czerwonej sali Hali

Miejskiej, w sali Domu Czeladzi Katolickiej
i w sali ^iarafjalnej na Nowemmieście.

Sprostowanie, W korespondencji z Tczewa
w nr. 287 ,,Dziennika Bydgoskiego" zaszła omył
ka We wzmiance ,,Nówy wynalazek firmy Grze
sik iSp. w Tczewie". Podano mylnje, że palnik
nowowynaleziony oszczędza na paliw'ie 60 proc.
gazu, a tymczasem oszczędność wynosi6 proc,
có niniejszem na żądanie wynalazcy prostujemy.

Czyżby osobisty porachunek. W Parku

Miejskim zoslal napadnięty p. S, przez niezna
nego sobie osobnika, kjóry go uderzy! w gło
wę jakimś twardym przedmiotem. Napastnik
pod osłoną nocy i drzew uciekł.

Czyn godny naśladowania. Kino Bałtyk,
wyświetlało w sobotę12. bm. piękny film p, t.

,,Skrzydlata flota" . Czysty zysk przeznaczyła
dyrekcja kina na gw'iazdkę dla biednych dzieci.

Pogrzeb obywatela'ziemskiego. Odbył się
pogrzeb zmarłego na udar serca obywatela
Ziemskiego, śp. Rychtera z Gronowa prży bar
dzo licznym udziale sąsiadów.

Z KościerzffifeU'
Akademja scdalicyjna. W szczelnie zapeł

nionej6aii Hotelu Pomorskiego urządziła soda-

licją marjańska uczniów gimnazjum męskiego w

Kościerzynie uroczystą akademię ku czci N. M .

P. i św. Stanisława Kostki. Słowo wstępne
wygłosił moderator sodalicji ks. prefekt Gro-

c'nocki, poczem nastąpiły występy orkiestry
i deklamacje. Chór gimnazjalny wykonał pod
batutą prof. Bruskiego kilka pięknych pieśni,

a referat o sodalicji i akcji katolickiej wygłosił
prezes p. Lubecki. Wyświetlano również obra
zy, przedstawiające ,,N. M . P . w sztuce". Pięk
ną tę wieczornicę zakończono J-aktową sztuką
p. t. ,,Pod murami Częstochowy".

Z życia kupiectwa. Stow. pracow'ników ku

pieckich i umysłowych odbyło swe plenarne
zebranie w ub. tygodniu przy licznym udziale

członków, oraz delegatów kupiectwa.
Niemal katastrofa kolejowa. Na linjj kolejo

wej Kościerzyna— Pszczółki byłoby doszło do

tastroly kolejow'ej. Pociąg osobowy zdąża
jący w kierunku Pszczółki spotkał defekt szyny
między stacjami Barkocinem i Liniewem i tyl
ko dzięki przytomności umysłu drogowego, któ
ry spostrzegł grożące niebezpieczeństwo zatrzy
mano pociąg i unikniono nieszczęścia. Po na
prawie popsutej szyny pow'róciły pociągi tej
linji do normalnego ruchu.

Występ teatru regionalnego. Zespół teatru

regionalnego wystąpił w sali ,,Bazaru" z przed
stawieniem p. t. ,,Wesele Łowieckie*'. Artyści
'irali z humorem i werwą, dając zarazem moż
ność ujrzenia całego piękria zwyczajów nasze
go judu. Podziwialiśmy również piękne i bar
wne stroje łow'ieckie.

Aresztowanie niemieckiego szpiega
Zbąszyń. Strażnik straży granicznej zatrzy

mał w wiosce Strzyżewo podejrzanego osobni
ka. Po dokładnem wylegitymowaniu okazało

się, że jest to członek Stahlhelmu z Gubeny
nazwiskiem Royjke. Aresztowanego odstawio
no do sądu, gdzie przyznał się, że został wy
słany w celach szpiegowskich i komunikował

się z mieszkańcami, zamieszkałem! w Strzyżo
wie. Nazwiska narazić są trzymane w tajemni
cy. Wioska Strzyżewo leży tuż przy granicy
i jest zamieszkana przeważnie przez hakaty.

stów, którzy z łatwością mogą uprawiać szpic-*
gcstwo, zważywszy położenie graniczne. Aresz
towany 18-lefni Royjke miał przy sobie legity
mację stahlhelmowską, wystawioną przez od
dział w Gubenie. M . in. zeznał R., że miał się
również udać do niejakiego von W . w okolicy
Wolsztyna. Royjke miał wybadać siłę zbrojną
na granicy, siłę straży granicznej, obsadę straż
nic, godziny zmiany strażników na granicy itp.

Bliższe szczegóły narazie trzymane są w

tajemncy.



Sir, 10.
''' ,,DZIENNIK BYDGOSKI” śrocla, dnia 16 grudnia 1931 r. Nr. 290.
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Jlftemoże-,
niech hmpnfc!
Kto kupuje, przyczynia się do

zwalczania bezrobocia!

Kto na niewłaściwem miejscu
oszczędza,
dopomaga
do większej

nędzy! - - Kto kupuje, po
większa radość gwiazdkową!.

CORSO
Iłsiś premiero

,,Na zachód od Zanzibaru*'
I ,,Jedna z wielu'*

KRONIKA
Bydgoszcz, dnia 15 grudnia 1931 roku.

KALENDARZYK.

Dziś: Krystyna, Walerjana.
Jutro: tt Adelajdy, Albiny,: Ananjusza.
Wschód słońca: godz. 8,09.
Zachód słońca: godz. .15,11.

DYŻURY APTEK;

1) Apteka Pod Niedźwiedziem, ul..N iedź
wiedzia 11.

2) Apteka Pod Koroną, ul. Dworcowa 48,

MUZEUM MIEJSKIE przy Starym liyn-
ku otwarte codziennie od 10 do 16-ej, w nie
dziele i święta od 11 do 14.-tej. Obecnie w

Muzeum wystawaZwiązku Plastyków Po
morskich,

Z TEATRU MIEJSKIEGO,

Dziś, ,,Szpiegostwo W ielkiej Wojny" ,

W środę ,,Chory z urojen'a", zabawna

kontedja Moliera -z dyr. Stoma i Heleną
Czechowską, w rolach głównych.

W czwartek ,,Czar Walca" m elodyjna o-

peretka Straussa. Ceny od 30.gr 'do-3 ,
- zł.

W sobotępremiera prześlicznej operoik'
Lelitira ,,Wesoła Wdówka" z Grabow'ską,
Malinowskim i Dowimmtem, we rolach

głównych.
Przedstawienia popołudniowe

w Teatrze Miejskim .

W niedzielę o godz. l -ej czarodziejska
baśń'dla dzieci i młodzieży ,kopciuszek'*
po cenach najniższych.

Ogodz.i -ejpopoi.pełen humoru i scen

zabawnych ,,Szwejk",

Ha marginesie.
W rozmowie z wiceprezydentem miasta

du('m Climielarskim dowiedzieliśmy się, że

ofiarność publiczna na rzecz bezrobotnych
u nas zawiodła. Rezultat zostaje daleko po
za nadziejami, jakie się robiło,, pukając do
serca obywateli,o pomoc dla tych nieszczę
śliwych. Najofiarniejszymi jeszcze okazały
się szerokie rzesze urzędników. Inne war-

.- :wy społeczeństwa zawiodły.
Takie miarodajne oświadczenie d-ra

Chmielarskiego daje dużo do myślenia. Dla
czego wynik tej akcji dobroczynnej przed
stawia się dość marnie? Czyżby społeczeń
stwo nasze nie było jeszcze dos-tatecznie po
informowane o swoich obowiązkach wo-bec

nieszczęścia bliźnich? Chyba nie. Niema ni
kogo, kfoby nie wiedział, że bezrobocie sta
ło się klęską, której opanowanie przekracza
s-iły rządu i państwa.

Więc c.zy może brak nam ofiarności? I
to---nie. Doświadczenia, czynione z najroz-
maitszemi zbiórkami, dowodzą, czegoś w-ręcz
przeciwnego.- Społeczeństwo nasze jest bar
dz-o ofiarne, i nawet, samo, cierpiąc niedo
statek, nigdy nie skąpiło dobrowolnych da-
nbi. jeśli... jeśli umiano sprawę odpowie
dnio postawić.

Iizecz musi zatem polegać na. ezem In
nem.

Otóż z'listów, wystosowanych do redak
cji. wnioskujemy, żo na dobrowolną, ofiar
ność społeczeństwa bardzo niekorzystnie
wpłynęły nałożono przymusowe opłaty. Bo
nie można równocześnie prosić i zmuszać,
kwestować i ściągać pod rygorem nakazu

zapłaty. Gdy na każdym kroku ściąga, się
przymusowe opłaty na rzecz bezrobotnych,
ludzie tracą ochotę do dobrowolnych
świadczeń. Hasło to traci swą popularność,
ho staje się narzędziem fiskalizmu.

Stało się jednak tak p odwrót jegt już
niemożliwy. Pozostają inne jeszcze usterki,
które możnaby naprawić.

Organizacja pomocy bezrobotnym stawia
na pierwszem miejscu udział czynnika oby
watelskiego. Ten ostatni musi wysunąć się
na cz'oło, jeśli chodzi o to, aby akcja ta zna
lazła, w społeczeństwie jak najżywszy od
dźwięk. Firma rządu nie zdziała tyle, co

kilka nazwisk osobistości, w danej'miejsco
wości' popularnych i znanych z pracy pu
blicznej.Ten moment — zdaniem naszem —

niedostatecznie uwzględniono, a przecież
jest on bardzo ważny.

Inną sprawą, także nie mniej doniosłą,
jest informowanie społeczeństwa o szczegó
łach i postępie akcji. Nie wystarczą pełne
uczucia łub grozy sprawozdania na temat

nędzy bezrobotnych. Wiemy wszyscy, że

jest źle. Natomiast społeczeństwo chciałoby
wiedzieć, ile zebrano i na co to zużyto. Ta

kie żywe,( barwne szczegóły -podtrzymują,
zainteresowanie, a także są-kontrolą, która

przy najpełniejszem zaufaniu do rządowej
buchalterii nie jest jednak rzeczą, obojętną.
W szczególności zaś trudno dziwić się lu
dziom, jeśli chcą wiedzieć, czy składane

przez nich ofiary zużywa śię na miejscu,
czy też odprowadza do jakichś centralnych
Zbi-orników. To zagadnienie, wynikające z

pewnego samolubstwa P'rowincjonalnego,
powinno być także uwzględnione. Na do
wód,jego doniosłości przypominamy oma
wianą niedawno w Dzienniku" aferę tu
tejszej fabryki Fiebrandta-, której robotnicy

zamiast(pieniędzy składali chleb dla bezro
botnych, w fem założeniu, że chleb nie mo
że być odsyłany do Warszawy.

Usunięcie tych kilku usterek może zna
cznie podnieść popularność akcji zbiórka*

wej, tę popularność, która jest głównym
warunkiem powodzenia. Bo powodzenie to'
na razie nie dopisało.

— Podzięko-wanie. Za;złożenie 22 ,- zł dla

biednych dzieci na Szwederowie składa się
zacnym członkom Szkoły Techniczno Lot
niczej serdeczne podziękowanie.Kierow
niczka Ochronki przy ul. Orla 26.

Akademickie Koło Bydgoszczan
przy U. P. wkracza na drogą szersze! prasy społecznej.

Sześć lat mija,, kiedy akademicy bydgoscy
powzięli myśl stworzenia przy Uniwersytecie
Poznańskim organizacji, która zrzeszyłaby ma
turzystki i maturzystów wszystkich czterech,
gimnazjów bydgoskich. Organizacja ta zaczęła
się w szybkiem tempie rozwijać i dziś — ma
jąc przeszło200 członków — zalicza się do

najsilniejszych kół prowincjonalnych przy U.P .

Cele koła są samopomocowe, towarzyskie
i kulturalno-oświatowe.

Praca ,,Akademickiego Koła Bydgoszczan."
miała w swem minionem 5-leciu ,,plusy" i ,,mi
nusy", lecz w ostatnim, czasie wkroczyła ona

ńa tory pracy intensywnej, nieraz żmudnej, lecz
bardzo owocnej. Stwierdziło to ostatnie wal
ne zebranie, które aklamacją przyjęło sprawo
zdanie zarządu za rok 1930-31. Miło tu zazna
czyć, iż prezesem w ubiegłym roku był kol.
Z. Duszyński.

Obecnie skład zarządu przedstawia się na
stępująco:-kol. Goździk Wł. - prezes, kol. A .

Szweda - wiceprezes, kol. Szeszycki L. - se
kretarz, kol. Manikowski Cz. - skarbnik, kol
Malczewski E. - gospodarz. Program pracy na

obecny rok jes-t bardzo wielki. Już w najbliż
szym'czasie, bo 19 grudnia br. odbędzie się w

auli gimnazjum humanistycznego zebranie in
formacyjne dla sympatyków naszej organiza
cji celem założenia ,,Koła Przyjaciół Akademi
ka*'. Chcemy w ten sposób w'ejść w trwały
kontakt ze społeczeństwem bydgoskiem, aby
nasze cele i nasza praca miały swe poparcie
i spotkały się ze zrozumieniem w szeregach in
teligencji n-aszego miasta.

W tych wakacjach odbędzie się dorocznym
zwyczajem bal akademicki (5 stycznia 1932 r.).
który ma już ustaloną opinję i zawsze cieszy
się wielką frekwencją publiczności. To też bal
akademicki jest może jedyn-ym balem w Byd
goszczy, który ma i zawsze powodzenie mieć

będzie.
Równocześnie w tych wakacjach mamy za

miar wejść w pożorumienie' z T. C . L ., gdzie
członkowie A. K , R.;.wygłaszali referaty .kultu
ralno-oświatowe. Chcemy bowiem pracę spo
łeczną naszego koła jak najdalej posunąć i tem
samem stwierdzić, że akademicy okazują się
na placówkach społecznych jednostkami warto-
ściowemi i potrafią dużo korzyści przynieść.

Oto -ważniejsze zadania na czas najbliższy,
lecz aby je można było wykonać w całości, do

tego trzeba przedewszystkiem zrozumienia i po
parcia naszych celów w społeczeństwie byd
goskiem. Dlatego raz jeszcze gorąco zaprasza
my na 'wyżej wspomniane zebranie informacyj
ne celem założenia ,,Koła Przyjaciół Akade
mika".

Jesteśmy prze'konani, że nadzieje nasze, po.-

kładane w społeczeństwie bydgoskiem, nie za
wiodą, lecz — przeciwnie — spotkają się ze

strony sympatyków koła z zainteresowaniem,
czego już niejednokrotnie doświadczyliśmy.

Arnold Szweda

wiceprezes Akademickiego Kcła Bydgoszczan.

— Tablica rejestracyjna od samochodu.

Na posterunku policji państwowej Byd
goszcz miasto, znajduje się tablica rejestra
cyjna od samochodu PZ. 43233, znaleziona
na ulicy Fordońskiej, którą właściciel mo
że sobie odebrać.

Usiłowane samobójstwa,
W ub. niedzielę, w Brdyujściu pełniący służ

bę funkcjonariusz policji państwowej, przecho
dząc obole śluzy, zauważył na słupie przydro
żnego drogowskazu, wiszącego człowieka.

Stwierdziwszy, że ciało było jeszcze cieple, od
ciął czemprędzej wisielca, przedsiębiorąc środki
celem przyprowadzenia go do przytomności, co

mu się też po dłuższych zabiegach udało.

Jak się okazało niedoszłym samobójcą byt
27-letni K. L ., upośledzony na umyśle, zamie
szkały u rodziców, którym się wymknął z do
mu.

Ustaliwszy jego tożsamość, policjant odpro
wadził niedoszłego samobójcę do mieszkania
rodziców.

Prezydjum wieca parafialnego
w fisia,

który założył uroczysty protest przeciwko
projektowi nowego prawa małżeńskiego,
zawiadamia nas, że rezolucję protestacyjną
podpisały następujące organizacje:

Zarząd budowy kaplicy stów. zarej., (pa
ni M. Obermayer);

Chór św. Cecylji przy kościelew Sier-

nieczku;
Bractwo różańcowe ojców,

Bractwo różańcowe matek,
i. Bractwo różańcow'e ,panien i młodzieży,
(Stanisława Schneiderówna);

Towarzystwo Urzędników Prywatnych,
(Chmielewski);

Tow. Kolejarzy, (Perlik, Kulik);
Tow. Powstańców i Wojaków w Łęgno-

wie i ,,Sokół" w Łęgnowie, (Rybicki);
T-wo gi-ińń:j,Sokół" w Brdyujściu;
Przysposobienie Wojskowe w Łęgnowie;
Chrzęść. Zjednoczenie Zawod-owe filja

Siemieczek, (Jan Jankowski);
Stronnictwo Chrześcijańskiej .Demokra

cji Koło Biernieczek, (E. Fi-yka.).

Mmmmy w groźnym stanie do szpitala, walczy ze śmiercią.
W ubiegły piątek, około godziny 4-ej

PO południu, zdarzył się na ulicy Toruń
skiej krew w żyłach ścinający wypadek,
którego ofiarą padł10-letni Leonard Nato-

polski, zamies-zkały u rodziców, przy ulicy
Bełzkiej 18.

Według zasiągniętych przez nas wiado
mości, wypadek przedstawia się następu
jąco:

Ulicą Toruńską przejeżdżał wóz drabi
niasty, na którym jechał, czy też uwiesił

się przy nim nieszczęśliwy chłopieciwpew-
nyrn momencie spadł, dostając się pod ko.

ła woza, które przeszły pr.zez niego.

Gdy rzucono się nieszczęśliwemu chłop
cu na ratunek, nie dawał on prawie żad
nego znaku życia; zawezwano, więc czem
prędzej pogotowie ratunkowe, któro 'prze
wiozło go w stanie nieprzytomnym do szpi'
tala miejskiego, gdzie s-twierdzono bardzo

groźny stan. Biedne dziecko doznało bo
wiem pęknięcia podstawy czaszki, silnego
wstrząsu mózgu, złamania kilku żeber i

ciężkiego potłuczenia, że pozostaje bard.ro
słaba nadzieja utrzymania go przy żj'cm.

Chłopiec uczęszczał do szkoły i jest po
dobno bardzo dobrem dzieckiem, to też wiel
ką jest rozpacz biednych rodziców.

Kradzież samochodu
Złodziej zabrał stojący na ulicy samochód i ulotnił się z nim.

W ubiegły piątek, szofer, Lu-dwik Tybor-
ski, zatrudniony w oddziale warszawskiej
firmy akcyjnego towarzystwa ,,Peron", przy
ulicy Gdańskiej 53 w Bydgoszczy, zajechał
około północy saamochodem tejże firmy
przed restaura'cję Beckera, przy rogu ulic

Pomorskiej i Cies-zkowskiego, celem spoży
cia kolacji.

Tyborski udał się do restauracji, pozo
stawiając samochód bez dostatecznego za
bezpieczenia na ulicy, nie przypuszczając
nawet, aby istniał tak odważny złodziej,
któryby się pokusił o kradzież samo-chodu
z. przed ruchliwego lokalu.

Jednak wbrew temu przekonaniu szofe
ra, znalazł się złodziej, który dokazał tej
,,sztuki" . Korzystając ze sposobnej chwili,
wsiadł do samochodu i dodając mocno ga
zu, odjechał, jak na władnym, - w nicwia-

domym kierunku,

Wielkie było rozczarowanie szofera, gdy
wyszedłszyz restauracji, s'amochodu już
nie znalazł. Wszelkie, przedsięwzięte przez

mego poszukiwania, pozostały bez skutku,
samochód przepadł, jak kamień w wodzie.

Zrozpaczony doniósł o wypadku policji,
która czyni energiczno dochodzenia.

| Samochód jest półcięźarowy, PZ. 41540.
Niema dzisiaj rzeczy, o którąby się zło

dzieje nie pokusili, z tern liczyć się trzeba

Izawsze, zachowując dalekoidącą ostrożność.

Nieszczęśliwy wypadek pożaru
w Mrmsziifsilfi* KCralAslcSnn.

Skutkiem zaczadzenia jeden człowiek stracił życie, drugi leży w szpitalu.
W ubiegły piątek wieczorem wybuchł po

żar w zagrodzie rodziny Strzyżewskich w Kru
szynie Kraińfikim, powiatu bydgoskiego. Spali
ła się stodoła, chlew i przybudówka

Prócz powyżej wymienionych zabudowań,
spaliły się jeszcze trzy krowy i jeden koń.

Podczas pożaru jednak zdarzył się grozą
przejmujący wypadek, a mianowicie: Dwaj bra
cia Stanisław i Kazimierz Strzyżewscy uiegłi
zaczadzeniu. Zanim zdołano dotrzeć do nich
i wynieść o objętych ogniem bydunkćw,

Stanisław już nie iyi,

a Kazimierza, dającego jeszcze ozneki życia,
odwieziono w stanie nieprzytomnym dc szpita
la miejskiego w Bydgoszczy, Tutaj dzięki na
tychmiastowym zabiegom doprowadzono go do

przytomności i o ile nie zajdą dalsze kompli
kacje, życiu jego nie zagraża niebezpieczeń
stwo.

Wypadek ten wstrząsnął do głębi mieszkań
c'ami Kruszyna Kraińskiego, tembardziej, że

obadwaj bracia Strzyżewscy cieszyli się ogól
ną sympatją. Śp. Stanisław był człowiekiem

młodym, w kwiecie życia, liczył bowiem za
ledwie 25 lat.
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Wyglądać dobrze i rzeźko się czuć

jest dla mężczyzny rzeczą pierwszo
rzędnej wagi. Dlatego często i bardzo

chętnie korzystają Panowie z dobro

dziejstw znakomitej wody kolońskiej
”

4711” , Trwała m o c tej szlachetnej

prawdziwej wody kolońskiej dodaje

energji, wzmacnia duch* i pobudza

chęć do pracy. Kilka kropel dodanych

do kąpieli lub do wody do mycia

nadaje skórze rozkoszny zapach wody

kolońskiej "47H" .

Przy kupnie należy bacznie zwracać

uwag(j na prawnie zastrzeżone ”4711”
oraz na HiebJaęke-Żłetą Etykietę.

E a u d e

'

o lo g n e

Wytwarzane całkowicie w Dziedzicach (Śląsk Cieszyński). shw

Nr 290.

Koncert na bezrobotnych.
(m) Nowozorganizo.wa.ria orkiestra muzy-

Łów bezrobotnych, i towarzystwo śpiewy
-,Halka*' urządziły w ub. niedzielę w sali

Kasyna Cywilnego koncert instrumentąlno-
wokainy, chcąc w ten sposób przyjść z pa.
mocą bezrobotnym.

By! to pierwszy w tym sezonie koncert

tego rodzaju, którym nie zainteresował się
ani świąt muzyczny, ani szersze społeczeń
stwo. A szkoda! Impreza pod względem ar
tystycznym udała się w zupełności. Usły
szeliśmy szereg pięknych utworów chóral
nych z akompaniamentem orkiestry, jak 'n.

p. Minchojniera ,,\V starym dworze** j in.,
nieśni bez akomponjamentn Kwaśnika, Gai
ła, Różyckiego, Stysia, Bursy i w. In. -r

wreszcie kilka utworów orkiestrowych jak
n.p.Fantazjęz Halki".

Orkiestra brzmi bardzo ładnie i mą
wszelkie dane do zainteresowania sobąbyd
goskiego świata muzycznego. Nie powinn'o
więc zniechęcać się pięrwszęm niepovyodze-
niem, tylko prowadzić galej pracę organi
zacyj(ną j urządzać jak najczęściej kohper-
ty. Orkiestra cywilna w Bydgoszczy istnieć

vpowirma. Niech więc organizatorzy pp. Grą-
jeckj, Tomczak, Ląmpkpwski z Ufnością za
biorą, się do następnego koncertu. Życzy
m y im powodzenia! Szczęść Boże!

'fm). Mifioloi.
Pomiędzy listami naszych Malusinskich

znalazł się i poniższy wierszyk:
Święty Mikołaj, z. kawałków sklejony,

Obszedł w Dzienniku różne polskie strony,
A. wszędzie radość,j uciechę nieci,
Pilnie pracują nad nim wszystkie dzięci,
Bo to ńielada przecie wynalazek
Z tylu kawałków skleić ten obrazek!
A wszystkie mamy ibabcie i ciocię, ,

Widząc maleństwa przy takiej robocie,
Widząc ich zapał i ogromne szczęście.
Prószą, by Dziennik myślą? o nich częściej!

JS— - G.

Wykłady adwentowe

Ligi Katolickiej.
W'środę, 16 grudnia o godz. 7 wieczorem

w Domu Katolickim na. Wilczaku wygjtyj
p. dyn W'asielewski wykład p. tyi. ,,Ustóą?
inteligencji j młodzieży w ruchn 101)911-
nym'V

Pozatein nastąpi krótki referat appls^e-
tyezfiy ,,Dowody na istnienie duszy nie,
śmiertelnej" oraz czytanie Pisma św.

Serdecznie wszystkich parafjan zaprasza
zarząd.

Nieszczęśliwy wypadek staruszka.
W ubiegły piątek, przechodzący ulicą

Kujawską 70-Ietni staruszek, Józef Dulcęt,
zamieszkały przy ulicy.Kujawskiej 99, po.
tknął się tak nieszczęśliwie, że Upadaj'i|C;

dozna? złamantą szyjki ndowej w nodze,
Przechodnie pospieszyli mu z pomocą

i wnieśli biedaka do pobliskiego składu,
wzywając jednocześnie pogotowie ratunko
we, lekprz którego odwiózł staruszka do

szpitala miejskiego, gdzie zmuszony będzie
przeleżeć kilka tygodni.

ŹTteatru miejskiego.

Chory z urojenia.
Kotuedja w 3 akt. Jana Baptysty Molier'a,

przekład Boy'a.

Zmieniły się czasy, zmieniły się stosun
ki, zmieniły się warunki życiowe, zmienili

się i ludzie, ale nie zmienił się humor, któ
rym nieśmiertelny Molićre (1622—1673) o-

krasił swoje komedje, a który działa nie
mniej silnie i dziś, jak tego byliśmy świad
kami na sobotniej premjerze.

Specjalnością Moltyra są charaktery i

typy, wyławiane skrzętnie i umiejętnie z

życia, które mistrz komedji zna znakomi
cie. Kocha życie i ludzi, ale widzi w niem
dużo obłudy, łotrostwą. .To też odsłania

niemiłosiernie prawdę, aby ludziom nieść

pomoc i ulgę. Ma ogromną odwagę cywilną
i bęzkrompromisową szczerość, więc nie0-

szczędza nikogo.
,,Chory z urojenia'* to ostatnia sztuka

Moliera, autora j aktora: Grając -w niej po
raź czwarty rolę Argana 5 lutego 1673, do
stał krwotoku płuc i w kilka godzin potem
zmarł.

,,Chory z urojenia'* jest właściwie
bardzo ostrą satyrą na lekarzy, których
Molićr ośmieszał i niemiłosiernie chłosty?
na każdym kroku. Bo jeż to.b'yU wtedy ra
czej szarlatani i najgorszego typu wyzyski
wacze. którzy ręka w rękę z aptekarzami
zapisywali na wszelkie chorcity niezliczone

jlości lewatyw, środków przeczyszczających

| knyiopujittyy, merąz pod pozorem nad
miaru zdrowia, bo i to uznawano za coś

niebezpiecznego; ofiaby swe, zwłaszcza bo
gate, nie tak łatwo wypuszczali z swych
rąk, wmawiając w .nie niezliczone słabości,
choroby i mankamenty. I dziś przecież, mi
mo tak znakomitego rpzwoju nauk przy
rodniczych j sztuki lekarskiej, znachorstwo
kwitnie w cajej pełni. Czyż nie mają powo
dzenia różni felczerzy, astrologowie itp. in
dywidua? Czyż nie znane jest powiedzenie:
Idź do lekarza, jeśli chcesz być chorym.

Sztuka ta wiąże się silnie z życiem i lo
sem samego autora. Sam był, jak się oka
zuje. ciężko chory w czasie jej powstawa
nia. Może obciął wmówić w siebie, że jest
choryz urojenia tylko, może walczył w ten

sposób sąm z sobą, z losem, z koniecznością,
która łamała jego siły, jego chęć i radość

życia? Wszak schorzałemu i stękającemu
Aiganowi i jego znachorom przeciwstawia
świat miody, świąt radości, świąt tryskają
cy życiem i nadziejami iplączą go wybitną
syippalją! Odbywą w ten sposób niejako
wiwisekcję nad sobą samym, aby paść w

chwili, gdy wszystkich, uszczęśliwią j w du
szę Argana wtłacza pierwszy blady promy-
czek przekonania,to jest chorym tylko z u-

rojenia. Innych uleczył, sam siebie uleczyć
nie może, bo los jest silniejszy. Mamy tra-

gedję w komedji, tragedję autora w grze

komediowej aktora.
Jut same nazwy Biegunka, Czyście!,

Wonny myją swoje znaczenie. W koroedjącu
Moltyra służba odgrywa rolę sprężyny iń-

trygowąj. Taką osobą w naszej sztuce jest I

Antosia, rezolutna dziewucha, która swoim

chłopskim rozumem zapędza w kozi róg
wszystkie akademickie powagi.

Premjerę należy uznać za niezwykle U-

dałą. Dekoracje stylowo, reżyserja staran
na, przygotowanio pod każdym .względem
wykończone, artyści zgrani i postawieni
każdy na właściwem miejscu. Były szarże
i przesady, ale na nie można się zapatry
wać różitie. W tego rodzaju karykaturach
to uchodzi. Zresztą w duchu ówczesnej ko
medji i sztuki, gdzie często improwizowano
i dodawano pewne szczegóły, jak w ,,conn'-
dia del* arte”, takie rzeczy mogą być uspra
wiedliwione. To też nie uraża nas nadmier
ne stękanie Argana i jego zachowanie się w

chwilach konieczności fizjologicznych. Na
tomiast za przesadę i niezbyt szczęśliwy do
datek reżyserski uznałbym niektóre figle
Antosi n. p . w scenie 6 aktu II (psocenie się
obu Biegunkom, usypiającym podczas due
tu Kieant—Aniela).

Szczęśliwy był pomysł naśladowania e-

poki Molierowskiej w przedstawianiu się
publiczności artystów, choć we w'stępnej
prezentacji przydałoby się więcej dowcipu-

Pierwsze skrzypce dzierżyli pp. dyr. Ste
rnowie, jako Argan i Antosia- Argan na
prawdę cierpiał i był naprawdę tragiko
miczny w swoich dolegliwościach, a zwła
szcza w' pysznej scenie udanej śmierci. An
tosia w akcie I mogłaby mieć trochę więcej
życia i rezolutnej pewności. Dobra była p.
Korecka jako podstępna Belina. W postacj
Anieli, kreowanej przez p. Oosławską po
dziwialiśmy urok, młodość, kobiecość i

wdzięk poraź pierwszy zakochanej panny.
Partnerował jej dzielnie p, Wilamowski ja
ko Kleant. Karykatury medyków, aptekarza
i rejenta były pyszne, szczególnie Biegunki
juniora w kreacji p. Przebińskiego.

Sądzę, że i sam Moliere, gdyby wstał,nie

miałby powodu do utyskiwania. Wite i ia

przyłączam się do oklasków', jakiemi hucz
nie darzono artystów. St-yk,

Z bydgoskiego Konserwatorium.
W ub. niedzielę urządziła dyrekcja pierw

szy wieczór historyczny dawnej muzyki
polskiej w formie egzaminu.

,,Collegium Musicum” okazało się, jak i

w innych poważnych uczelniach i tułaj in
stytucją pożyteczną,- która przyswaja słu
chaczom wiedzę historyczną, motylka za

pomocą- wykładu, ale przez odtworzenie

Inajważniejszych utworów, cechujących epo-
1kę. Uczniowie klas p. prof.* Urbanyfgo i p.

prof. Zirnmerówny doskonale odpowiadali
na zadane im pytania i odegrali majo zna
ne utwory następujące: Gomółki (dwa psal
my), Dumę'* na kwartet smyczkowy Ano-

nymusa, Sonatę na 2 skrzypiec i fortepian
Szarzyńskjego i trzy hymny na chór mie
szany Jacka Różyckiego. W idzimy więc, że
uczelnia zapoznała swych uczniówz twór
czością polskich kompozytorów' 16 i 17 wie
ku, co zasługuje na pocbjBbą^ wzityankę.
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Jiajpięfiniejs%e podarki gwiazdkowe,
artystycznie wykonane i tanie, nabyć można na wystawie robót ręcznych a te ń s fŻ ie f% O ,,Sofiota'* przy ul. Dworcowej nr. 5.

Wystawa otwarta codziennie od godz. 9 -tej do 20**tej. Wyjaśnień udziela nauczycielka robot ręcznych p. Bykowska.
Wsieli 50 groszy. Dzieci lO groszy.

Doraźna kontrola bezrobotnych.
Zarząd Obwodowy Funduszu Bezrobocia

donosi, że mimo wydanych ostrzeżeń i u-

dzie'lanych pouczeń, stwierdzone zostały
wypadki bezprawnego korzystania z zasił
ków Funduszu Bezrobocia przez niektórych
bezrobotnych w czasie pracy, w okresie po
bierania świadczeń z Kasy Chorych lub wre
szcie' na podstawie niezgodnych ze stanem

faktycznym (fałszywych) zaświadczeń zwol
nienia z pracy. Aby ukrócić tego rodzaju
nadużycia, organa Centralne Funduszu Bez
robocia zarządziły przeprowadzenie ścisłej
kontroli w mieszkaniach bezrobotnych, w

zakładach pracy i Kasach Chorych. Jeżeli
zostanie ujawnione nieprawne pobieranie
zasiłków przez bezrobotnych, wzglKlnie wy
kroczeń zostaną z całą. bezwzględnością po
ciągnięci do odpowiedzialności sądow'ej.

o-----

Amator cudzeso smalcu
dostał się pod klucz.

Donosiliśmy przed kilku dniami o kra
dzieży6 skrzyń smalcu z piwnic hali tar
gowej, przy ulicy Podwale, na szkodę p.
Adamczewskiej.

Policja, idąc za śladami, przeprowadziła
rewizję w mieszkaniu pewnej kobiety przy
ulicy Racławickiej iznalazła tam 3 skrzy
nie skradzionego smalcn, o ra z ujęła jedne-
go ze sprawców tej kradzieży. Okazał się
nim niejaki Bronisław Biśniewski, znany
już, dobrze policji ptaszek, bez stałego miej
sca zamieszkania, którego też odstawiono'
do więzienia sądow'ego.

Jest on również podejrzany o dokonanie
włamania do składnicy Urzędu Akcyzowe
go, gdzie skradziono zostały różne towary,
skonfiskowane przez urząd.

W związku z powyższemi kradzieżami,
ujęto również i aresztowano niejakiego S-,
podejrzanego o paserstwo.

,, aa

- Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych u r z ą d z a

w środę, 16. bm. o godz.20 w Muzeum Miej-
skicm pierwsze dorocz ne losowanie dziej sztuki

na ten cei darowanych i zakupionych (orygina
łów). Udział w losowaniu biorą wszyscy człon
kowie, którzy zapłacili całoroczną składkę. Po
nadto każdy członek Towarzystwa otrzyma
premję za rok 1931 w postaci pięknej barwnej
litografji prof. Leona Wyczółkowskiego, przed
stawiającej Chrystusa na Krzyżu. Zarząd za
prasza wszystkich członków i sympatyków na

tę uroczystość.
— Podziękowanie. Zrzeszenie Powiatowe

Związku Pracy Obywatelskiej Kobiet składa
serdeczne podziękowanie p. prof. Dembowskiej
z żeńskiej szkoły gospodarczej za piękny i pou
czający referat na lemat: ,,Zadanie kobietyira
cjonalne odżywianie w czasach dzisiejszych''
wygłoszony na miesięcznem zebraniu informa-

cyjnem Związku.

Amatorzy kawalerskiej jazdy.
Niema to, jak kawalerska jazda, człowiek

mknie z wiatrem w zawody, obrazy migają mu

tylko przedOczyma, maszyna skacze, jak piłka,
mniejsza, że się tam na kogoś, albo na coś na-

jedzie... ale emocja jest.
Amatorem takiej jazdy samochodowej jest

p. Herbert Mattke, zamieszkały przy ulicy Gar-

bąry 30. Urządził więc sobie w nocy z 13 na

14 bm. na swym samochodzie wspaniałą jazdę
kawalerską ulicami miasta, tem zawrotniejszą,
te był w stanie lekkiego podchmielenia, a przy-
tcm pełen animuszu i odwagi.

Niestety — nie długo używał pięknej jazdy,
gdyż na ulicy Gdańskiej, tuż obok ulicy św.

Jańskiej napotkał przeszkodę, mianowicie, słu
pek z tabliczką przystanku tramwajowego, na

który najechał i wywrócił. Jakkolwiek p. M .

słupka tego nie stawiał i napewno nigdy nie

byłby w tern miejscu postawił, to jednak poli
cjant uznał jeźdźca winnym wywrócenia miej
skiej własności i wraz z samochodem zabrał go
do ,,garażu'' policyjnego w obawie, żc mógłby
napotkać więcej takich przeszkód.

'-' - - - O'-

Włamanie do stacji benzynowej.
Szczegółnemi,,względami" złodziei cie

szy się p. Kordana Jan, pamiętają oni tak
o nim, że od czasu do czasu składają mu

swe niepożądane wizyty, a dla utrwalenia

się również w jego pamięci, zabierają zaw
s-ze coś z jego własności. Taką wizytę zło
żyli mu raz w jego mieszkaniu, które ,,rze
telnie" ogołocili, następnie coś dwa razy
odwiedzili jego stację benzynową przy Pla

cu Kościełeekieh, dzieląc się z nim znajdu
jącą się tam benzyną, a obecnie, w nocy
z soboty na niedzielę, zastawszy zamki tej
że stacji zamknięte, zmuszeni byliwyłamać
je, aby się tam dostać. Tym razem jednak
już nie benzynę, ale 5 baniek specjalnej
oliwy do samochodów zabrali, poczem bar
dzo ładnie ulotnili się.

Nieszczęśliwy wypadek
bezrobotnego.

Ciężkiemu, nieszczęśliwemu wypadkowi
uległ 57-letni Bolesław Karpiński, bezrobot
ny, zamieszkały przy ulicy Kossaka 14.

Będąc w ciężkiem położeniu, ucieszył się
biedak, gdy go wezwano do c-hwilowej kil
kugodzinnej pracy w wytwórni mydła p.
Pelagji Pyrek, zamieszkałej przy ulicy Dłu
giej 65.

Wbijał on gwoździe, stojąc na dwóch —

jeden na drugim — stołach i w pewnej
c h w ili spadł z tej wysokości tak nieszczę
śliwie, że doznał złam ania obojczyka, sil
nego wstrząsu mózgu, pęknięcia bębenka
w uchn i ogólnego potłuczenia.

Zawe-zwane pogotowie ratunkowe odwio
zło nieszczęśliwą ofiarę dó szpitala, m iej
skiego. Stan jego jest bardzo ciężki.

Wyłowienie z Brdy noworodka.
W ub. poniedziałek, w godzinach przedpołu

dniowych, wyłow'iono z rzeki Brdy, naprzeciw
realności przy ul. Toruńskiej 80, zwłoki nowo
rodka płci żeńskiej, normalnie rozwinięte, które

jak stwierdzono, przez krótki tylko czas znajdo
wały się we wodzie. Zwłoki odstawiono do

kostnicy, przy ulicy Szubińskiej, a za wyrodną
matką wszczęto poszukiwania.

Nieszczęśliwy wypadek przy pracy.
Nieszczęśliwemu wypadkowi Uległ pod

czas pracy przy wyładowywaniu węgla na

wyładowni dworcowej, 47-letni Franciszek

Zieliński, robotnik, zamieszkały przy ulicy
Piotrkowskiej 83. Mianowicie doznał on

zmiażdżenia dwóch palcy u prawej ręki
tak, że zaszła potrzeba odstawienia go do

szpitala miejskiego, gdzie pozostał na le
czeniu.

— Zasłużone uznanie. Żeńskiemu Towarzy
stwu Gimnastycznemu ,,Sokół" składa pewne
grono pań za naszem pośrednictwem słow'a po
dzięki i uznania za urządzenie wystawy robót
ręcznych, która ujęciem ogólncm jak i arty
zmem wystawionych eksponatów stoi na po
ziomie w'ielkomiejskim i niema sobie równej w

Bydgoszczy. Notując to uznanie, zachęcamy
wszystkich do zw'iedzenia tej pięknej a poucza
jącej wystawy. Mieści się ona w obszernych
ubikacjach przy ul. Dworcowej nr. 5.

— Nowa drogerja polska w Bydgoszczy. W
dniu dzisiejszym została otwarta drogerja ,.5ani-
tas" przy ul. Śniadeckich 42, róg Sienkiewicza,
której właścicielem jest p.Leon Wichłacz, pia
stujący urząd prezesa Zw'iązku Młodych Droge-
rzystów Rzeczypospolitej Polskiej pbwód Po
morski. Pan Wichłacz jest wybitnym fachow
cem. Drogerja jest now'ocześnie urządzona
a ceny postanowiła kalkulować przystępnie,
wobec czego możemy jej tylko życzyć — roz
woju.

PROGRAM W KINACH.

CORSO. Dziś premjera podwójńego progra
mu p. t . ,,Na zachód od Zanzibaru'*. W roli

głównej Leon Chaney, oraz ,,Jedna z wielu"
z cudownym szympansem Filipsem.

KRISTAL. Ostatnia premjera stała się dla

publiczności zgoła niespodziewaną okazją do
wesołości. Znakomity komik Vlasta Burian
i Any Óndra w komedji dźwiękowej p. t.,,On
ijego siostra" prześcigają się w humorze. Prócz

zabawnych sytuacyj, powstałych z racji wysta
wienia rewji pocztowej, ładne śpiewy i muzy
ka dopełniają całości. Przytemw treści widzi
my bezprzykładną solidarność pocztowców, po
cząwszy od ministra do listonosza. Nadpro
gram.

MARYSIEŃKA, Dziś piękny dramat z zna
komitą Gretą Garbo w roli głównej p. t.Po
całunek" i ,,Płoche kobietki" z ulubieńcem pu
bliczności Ramonem Novarro. Zestawienie te
go programu okazało się nader zręczne i cen
ne dla miłośnika kina. Dw'ie znakomitości ze

świata filmowego raczyły wczoraj w'idzów swą
niezwykle piękną grą, budząc niekłamany za
chwyt.

NOWOŚCI dziś występuje z premierą wiel
kiego filmu dźwiękowego produkcji 1931-32 r.

p. t. ,,Za Oceanem". Rolę główną kreuje wy
bitny światowej sławy artysta filmowy,król pio
senki i w'dzięku Maurice Chevalier. Film bo
gaty w kapitalne epizody, przeplatany dźwię

kiem serenady, zawrotnym tańcem, humorem
i dowcipem. W roli kobiecej młoda, urocza

Claudette Colbert. W programie doskonały
dodatek.

REWJA (ul. Marcinkowskiego) wystawia
codziennie wspaniały program podwójny, zło
żony z pięknego obrazu p. t.,,Jego ostatnia

sprawa" z R. Griffithem i Marceliną Day oraz

z wspaniałej rewji b. zespołu,,Uśmiechu Byd
goszczy" pod wodzą dyr. T . Wołowskiego p. t.

,,Coś wisi w powietrzu'*. F i lm ,,Jego ostatnia

sprawa" idzie po raz ostatni.

PROGRAM RADJOFONICZNY.

ŚRODA, 16 GRUDNIA.

WARSZAWA-RASZYN. 12 ,10-13,10: Płyty
gramofonowe. 13,15— 13,25: Kom. gospodar
czy. 13,40—14,35: Pogadanka rolnicza i mu
zyka ludowa. 14,50—15,15: Płyty gramof.
15,15— 15,20: Komunikat harcerski. 15,25—
15,45: Skrzynka pocztowa. 15,50—16,20: M u
zyka gramof. 16,20— 16,40: Odczyt z Krako
wa. 16,40—16,55: Płyty gramof. 16,55—17,10
Lekcja języka angielskiego. 17,10— 17,35: Od
czyt. 17,35—18,50; Muzyka lekka w w'yk.
orkiestry R. P . 19,15-19,25: Komunikat
rolniczy. 19,30— 19,45: Płyty gramofonow'e.
20.00 — 20,30: Lekkie piosenki i melodje.
20,30—22,15: Transm. z Konserwatorjum.
Koncert Stow. Miłośników dawnej muzyki w

Warszawie. 22,15—22,30: Płyty gramofon.
23.00 —24,00: Muzyka lekka i taneczna.

Kalendarzyk zebrań Ch. D.
KOŁO JACHCICE,

Zebranie Chrzęść, Demokr, Kolo Jachcłce

odbędzie sięw czwartek dnia 17-go bm. o

godz. 18-ej w lokalu p. Orczykowskiego, uł.

Saperów nr. 75.

Z ruchu towarzystw.
Bydgoskie Towarzystwo Wioślarskie, W

sobotę, 19. bm. o godz. 9 wiecz. odbędzie się
w hotelu Lengninga uroczyste zebranie połączo
ne z obchodem gwiazdkowym. Uprasza się
o komplet. Ubiór granatowy.

Bydgoski Klub Wioślarek. Roczne walne
zebranie odbędzie się w piątek, 18. bm. o go
dzinie 19 w sali hotelu Lengning, ul. Długa.

SokółV. Zebranie zarządu dziś we wtorek
o godz. 19w lokalu p. Małeckiego przy 4 śluzie.

S. M. P. ,,Gwiazda". P lenarne zebranie star
szego i młodszego oddziału w środę, 16. bm. o

godz. 19 w Domu Kat., połączone z konkursem
4. i1. zastępu. Panie patronatu serdecznie się
zaprasza.

Sokół I. Dnia 15. bm. o godz.20 zebranie
Komitetu Niestałych Dochodów w zw'iązku
z urządzeniem zabawy w dniu2. 1. w Resursie

Kupieckiej. Obchód gwiazdkowy odbędzie się
w gnieździe I. dnia 27. bm. w sali hotelu Len
gninga. Kto chciałby sprawić radość wszyst
kim członkom, niechaj skorzysta z okazji ofiaro
wania książek do tw'orzącej się bibljoteki. Pacz
ki z książkami adresow'ać: Bibljoteka — Kalka.
Zebranie plenarne dnia 17, bm. o godz.20w

Resursie Kupieckiej. Zebranie zarządu godzinę
wcześniej. O . P . N .dołącza się.

Związek Pracowników Kupieckich. Z e b r a n ie

plenarne w środę, 16 bm. o godz. 20 w Resursie

Kupieckiej. Ważne sprawy, m. in. obchód

gwiazdkowy. Interesujący referat wygłosi in
spektor pracy p. inż. Oszczarkiewicz.

Bydgoski Związek Właścicieli Nierucho
mości. Zebranie dziś o godz. 19 ,,Pod Lwem"
ul. Marsz. Focha.

O.P,N.SokółI.Dnia17.bm.og.20wsali
p. Mellera plac Piastowski zebranie plenarne.
Kfo jeszcze nie oddał pracy konkursowej, nie
chaj to bezzwłocznie uczyni u drha kier. Kalki.

K. S, ,,Astorja'V Z powodu zajęcia sali, pier
wsza lekcja gimnastyczna w piątek,o godz. 19,
Uprasza się członków o podanie adresów osób,
mających być zaproszonych na bal sylwestrowy.
Adresy składać w lokalu schadzek ul. Szczeciń
ska 13.

Tow. Uczniów Kupieckich, D ziś o godz. 19,30
lekcja języka niemieckiego w szkole powszech
nej im. Pyramowicza przy ul. Bernardyńskiej.

Klub muzyczny ,,Bawidcn?a" w Jachcicach.
Zebranie miesięczne we wtorek, 15. bm. w lo
kalu p. Orczykowskiego,

O.P.N.SokółV. W środę16.bm. ogo
dzinie 19 odbędzie się zebranie walne z wy
borem nowego zarządu w sali p. Małeckiego.

flotowania Giełdy Zbożowej i Towarowej
w Poznania.

POZNAŃ,dnia14.12.1931roku.
płacono za 400 kg. w zł.

Zyto ...........00,00-27,25
Psze'nica ...................... 00,00 -24,75
Jęczmieńprzemiałowy. .. *.20,75-21,75
Jęczmień browarowy . .

- *.25,50 — 27 ,00
Owies now y................. .

-
* * 24,25— 24 .75

Mąka żytnia 65% wł.worki - - 38,50— 39,50
Mąka pszenna 65% wł. worki . 36 ,75-38,75
Otręby żytnie ...............16,25— 16,75
Otręby pszenne *. ...... 14,50— 15,50
Otręby pszenne (grube).... 15,50— 16,50
R z e p a k .................. 33,00 — 34.00
Gorczyca... .... . . . . 35,00 — 42 ,00
Groch Vjctoria . .

- - .* . .25,00 — 29,00
Groch Folgera........30,00—33,00
Ziemniaki jadalne....... 0,00— 0,00
Ziemniaki fabryczne..... 0,00— 0,20

Ogólne usposobienie spokojne.

Giełda warszawska
z dnia 14 grudnia 1931.

Papiery Państwowe i obligacje
3-proe.poż.bud.......................000,0003000
4-pioc. poż.inwest...................000,00077,50
5-proc. poż. konw.......000,00 0.38,50
5-proc. poż. kol. konw.....000,00 037,00
6-proc. poż. doi. .....................056 ,00 053,00
7-proc. poż. słabi!...................050 ,50 049,50
40/-* poż.prem.doi.................. 000,00 042,50

Akcje w złoiyoU-
Bank Polski..............................000,00 -105.00
Lilpop ..... 000,00 -013,75

Tendencja utrzymana.

Bank Polski płacił w dniu 15 bm, za:

dolary amerykańskie 8,90 -8 ,89
funty szterimgów 30,30
franki szwajcarskie 173,32
franki francuskie 34,88
marki niemieckie 209,45
guldeny gdańskie 173,32
szylingi austriackie —

liry włoskie 45,62
korony czeskie 26,23

B. Hozahowshi, Toruń
Koniczyna czerwona...........................120--160
Koniczyna b ia ła.................................280-425
Koniczyna szwedzka...........................443 iso
Koniczyna ż ó łta..................................no 130

Koniczyna żółta w łuskach ..... 55- 70
Inkarnatka -

.................................45- 55
Przelot . 250-290
Rajgra s k ra jo w y .........................8 0 -90
Tym otka ........................... . 36- 45
Seradela******* ** * **

oook

W yka latow a . ..................... . 23-25
Wiczkazimowa................................... 45
P e lu s z k a..............................................24 2*6
Groch W iktorja....................................28-3?
Groch polny .............................25-27
Grocli zielony ****

. 28- 34
^obik ......................

**
-

. 25-28
g o r c z y c a..............................................35-42
Kzepak . oo.. . . e.*34
R ze pik -

....................................................37
Lubin niebieski siew ny...................... 43
Lubin żółty siewny.............................47 jg

Siemie ln ia n e....................................... 4(,
Konopie ........ ....45- 55
Mak niebieski .................. 55 7q
M a k b ia ły ....................................... Ł5 - 75
latarka...** * **

.20 22

P ro s o......................................................20- 23

Pierwszydźwiękowykino-teatr Nowości
Mosiowa 9, tel. 380. t'ocz, o g.7.10i9.10 wiecz.

Dtii najwspanialsza premjera
, wielkiego szlagieru sezonu!

PrtdDkcja 1931/32 r. Najpopularniejszy arlysła na b uli ziemskiej

MAURICE CHEVALIER Middietsaa pod ^tytulem

w najweselszern i nai-

doweipniejszem arcydz.
dżwiękowem według ZaoceanemImponuj,kreae akrólapio enki1wdzięku. Ponadto

nim o liiewyezerpauem źródle emocji, prze-

p.atany dźwiękiem cudownych pieśni, zawrót- Dajnowszy
nyra tańcem i artystyczną grą. Szampańskie
tempo akcji l Kapitalne epizody ł (2G4GI lldjiregnufc



przed

gwiazdka
ożywi handel i powiększy obroty P. P . Kupców,
jeżeli posfug!w|ic sią oni będą umiejętną reklamą.
Do ogłoszeh nadają się te pisma codzienne,
które docierają na prowincje do ludzi zamoż
nychimająnajivięk92i|nakład?

Takiem pismem jest

DZIENNIK
BYDGOSKI

Reklama gwiazdkowa
w,,Dzienniku Bydgoskim",
który czyta przeszło 150 tys.
osók, przyniesie PP. Kup
com największe kerzyici.

Mimwiiułtia9 animniMWinnutiiiiim aa(Miiiłiti.iiiiriui((uifiTirłtnłnńmniinflnmnniiBiiiKniiiiiitiniii(iitnii)7

Dom
wartości ca.100,000Zł przy
wpłacie ca. 50 .000 zł w

części z długotcrfninową
hipoteką kupię, wprost od
gospódarza. Oferty pod

Nr. 290. .hDZIENNIK BYDGOSKI11, środa, dnia 16 grudnia 193i r. Str. 13.

Napisowe słowo (tłusto) 25groszy, każde dalsze
słowo 15 groszy, 5 cyfr a* jedno słowo
i, w, z, a o każde stanowiJednosłowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać50słów.
Większe ogłoszenia wśród drobnycji 50% drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeń.

Diaposzukujących posady?0%zniżki.

Drobne ogłoszenia przyjm uje się do godziny 9.

I(HEDI
Materace (257i7

pełnowyścielane W mod
nych deseniach oraz szpi
tale silnej konstrukcji
poleca jedyny magazyn
specjalny, Dworcowa 40.

Tani Bazar!
Stary Rynek, obok apteki.
Skład papieru, dewocji,
biżuterja sztuczna, przy-
bory toaletowe, wybór,

20481

Naczynia
kuchenne wszelkiego ro
dzaju hurtownie i deta
licznie sprzedaje Hurtow
nia'Kościuszki 25. (25568

Garderoba
męską, damską i wszel
kie reperacje wykonuje
po Cenach reklamowych
Zakład krawiecki.Łokiet
ka3,m,U (20444

Śniegowce
naprawia Matuszewski,
Śniadeckich 50, (14090

Na
gwiazdkę Wózki la(kowe,
dziCoięce,rowerki,drezyli
ki. maszyny do szycia,
rowery, wszelkie części
Sprzedaje półdaritto Dłu
ga 5, ,,Rower”, (26477

Materace
Sprężynowe wykonuje po
renach fabrycznych Józef
Robkiewicz, Bydgoszcz,
Kowalska 4 przy placu
Jagiełły. (23744

1GE31
Gospodarztwo

10 do 60 mórg jest do
wydzierżawienia,

" Dzier
żawca tgożo korzystaćt

pracy przy cegielni,zJudź-
ińi i końmi, zarobek do
bry. Do objęcia 3-0 .000
zł. potrzebne. Cegielnia
Owczarki, powiat Gru
dziądz. (26482

Dem
komfortowy, dobrem o

procentowaniem, okazyj
nie przy wpłacie 30-50 .000
zł na sprzedaż, Of. pod
BKomfortowy”, (26272

Okaaja. '(14f11
Kamienicę II piętrową,dwa
sklapy, dochód roczny
10,500 zł, cena 80.000 sprze
da Agencja Handlowa tiyd*
goszcz, Plac Piastowski 4.

SacznoSł, (14704
Dom 6.300 Zł dochód, cena

80.C00, w płata 15,000 poleca
Sokołowski,Śniadeckich 52.

Dom
mójw Bydgoszczy zamie
nię na większy z dopłatą
tylko od Właściciela. Of.
pod ,987” Dzień. Bydg.
Toruń. 26470

Dora
z przepisową piekarnią
sprzedam, wpłata I7.0U0 zł,
Względnie wydzierżawię,
Of. do Dzień. Bydg. Toruń,
pod ,,Piekarnia'!. (26467

Place
budowlane sprzedam pół
darmo. Długa 5, gospo
darz. (26476

Skład
kplonjąlny bardzo dobrze
zaprowadzony naprowin
cji z powodu wyjazdu
Sprzedam tanio zaraz. Gf,
do Dz. Bydg. Toruń pod
,Tanio”. 126469

Radioaparat 114692
kompletny, tanio sprzeda
Nowacki, Hetmańska 30.

Radio
komplet nftsprzedaż. Cho-
ciniSati 24, (26ł84

Choinki
dla handlarzy. Wyjątko
we Ceny.Podolska 9.(14707

Pianino
korzystnie sprzedam. Ja
giellońska 10, w podwó
rzu. 114710

Sypialki
dębowe już Odóoozł sprze
daje stolarnia, Jackow
skiego 14, (2045O

Prawie
nowa młóckarka parowa
60* z małym pasem zap.
i ćlewatór zaraz za go
tówkętaniona SprzedażOf.
pod flG,9735tt do Dzień.
Bydg. (26ŻI5

Pianino
Używane krzyżowe sprze
dam tanio,Majewski,Dwor
cowa 7. (20O82

Płaszcz
męski, zimowy, średńą fi-

tanio sprzedam. Je-
a14,II. (2645S

Szały
stoły,łóżka,taniona sprze
daż. Kordeckiego 28, sto
larnia. 126473

Papuga
i gramofon na sprzedaż.
Sienkiewicza 45, oficyna,
in.8. (26436

Maszyna
do kiszek na sprzedaż 10
fuhtÓW. Poznańska 29,
Kamnitzer.

Wózek
dziecięcy na sprzedaż
Szymański,Mazowiecka7,
ofic. (litiS ti

BTWP
Potrzebna

młodsza polsko-niemiecka
stenotypistka, która samo
dzielnie umie załatwiać
mniejszą korespondencję.
Zgł. z podaniem pretensji
i Odpisem świadectw pod
nr. .2224,Dz. Bydg.126434

Dojarz
Sumienny z własnemi Ju
rtżmi do90 sztuk bydła w

tern 60 krów dojnych,po
trzebny od 1. 4 . 1932r.
Majętność Myśięeińek p
Bydgoszcz.

'

(26464

Dzielnego
pomocnika ogrodniczego
znającego się na hodowa
niu doniczkowcu) i wa-

rzywńem poszukuję od
1.I.32. MożeUczyćna
ętałą posadę.Ogrodnictwo
Fr. Jagielski, Tczew, ul
Chłodna 5, (26483

Służąca
z gotowaniem i prasowa
niem potrzebna. Grun
waldzka 60. (26!65

K
POSADY j R
poszukSią

ekspedjentka
krawcowa poszukuję po
sady. Zgłosz. Dz. Bydg.
,338”. 126440

BUT MIESZKANIA j %

Wesołe 12C455
4 pokojowe mieszkąnje
zamfonic na 2 pokojowe.
Kordeckiego 24, m . 7 .

Kto
przyjmie ucznia rzeźnic-
kiego zdrowego, mocne
go, uczciwych rodziców.
Zgłoszenia ,Gezeft”do fjlji
Dzień. Bydg. (14713

Elektromonter
kawaler poszukujejakiej
kolwiek pracy, także na

wyjazd. Qf. pod ,14”,
26486

Krawcowa
szyjepo domach. Jackow
skiego29,m.2. (26o66

Oo wydzierławienla
2pokojez kuohniąimorga
ziemi. Zgł. Plac Poznań
ski 5. (2S454

Miejsce
na nowy kiosk do wyna
jęcia ewtppóźniej wolne
mieszkanie. Wjad. Dzień
Bydg. 126433

Fryzjerski
skład, najrucbliwszem
miejscu w'ynajmie. Dłu
ga 5. (2647ó

Zegarmistrzowski
skład, dobrze zaprowa
dzony,dużoreperacji, wy
najmie, Długa 5, Gospo
darz. 126478

Dywan
2VsX3'/? j?k uów-y sprze
dam. Adres w Dzien.(I47l5

Fertepjan
tanio na sprzedaż. Rycer
ska 9, 14609

Sypialnie
toaletki fornierowane do
bro wykonanie, cehy do
połowy zniżone, sprzedaje
stolarnia Wincentego Po
la 1(róg Ułańskiej). 12643!)

Restauracje(2647l
Obywatelska w centrum
Poznaaia dobrze prosperu
jąca kilką iat przed wojną
na miejscu z mieszkaniem
z powodu ćbóroby sprze
dam lub wydzierżawię.
Oferty piśmienne *Par",
Poznań, Aleje Marcinkow
skiego ll, pod ,58,232*.

Kolonjatki
oberże, restauracje korzyst
nie poleca Sokołowsk iy
Śniadeckich 52. (!47u5

Sprzedam
gramofon z płytamiza 50
zŁ Bielicka 58, (26435

Futra mm

damskie OóWń 95 zł. Ka
mizelki futrzane 8 zł sprze
da 20 Stycznia 14, ni.2,

Gramofon
szafkowy tanio Sprzedam
Śniadeckich 4, III p.(14703

Patefon 114718
Spfkowy tanio. Hetmań
ska 1 (Komis). Maszyna

do szycia od 50 zł.
rymarski
dąńiskię

Fryzjerską
toaletę sprzedam. Dwor
cowa 18. 14708

Sprzedam
taiiio mało używane dy
namo 5'.2koli. 120 v. z

tablicą rozdzielczą, śru-
townik walcowy 5-6 ctr.
ńa godz. Ófćrty pód ,S
TT,” do Dz, Bydg. (Ś6305

Kanarki
pierwszorzędne śpiewaki
białe, żółte i zielone aa

sprzedaż i Akwarjum z

rybkami żtotemi, Rycer
ska5,ńl.2. (l4685

ziw

, Dolary do fiiji.

Kupią
magiel. Oferty dófiljidla
,Ł.J,” 114603

Kuplą
fotel bujany używany.Of.
do filjidla ,1.I." ( 14680

EGEDI
Udzielam

lekcyj gry na fortepianie,
2 godz.iygodn. 10zł mies
(przygotowuję także do
kohserwatorjum) i nie
mieckiego języka. Przy
chodzę także w dom. Zgło
szenia od 9-12 godziny.
Ogrodowa i, .1 piętro le
wo, (2l186

Dzielnego
kupcabranżyspoż.dopro*
wadzenia śkł. koncygn.t

kapitałem 8.0Ó0 zł poszu
kuję. Of.życiorys, swia-
dectwa pod
eja”.

,Kon

Dziewczyna
potrzebna, umiejąca goto
wać. Cukiernia, Gdańska
67. (2649i

Penienke
do kiosku a kaucją po-
tfzebna zaraz. Dworcowa
81.

'

(26460

Posadą
d*m za pożyczenie 2.000
dó 2.500 zł (ZafeezpieezeT
me 6ipótpeżne*.Pęń|ją 20o
żł miśaięćzńie.óferty filja

?oDzień. Jk. K ”. 14701

Dojarza
iskotarża do 16krówdoj
nychiprzychówku, uć?oi-
wych, znających język
niemiecki poszukuje" W ,

Łiehenau, Ciele powiat
Bydgpśzcz, stacja bolej.
Trzcfniec. (26474

Dziewczyna
dp posług potrzebna, ul.
Ohwytowo 18,m, 1,(26438

Pomecnlk
handlówy, z branży bo-
lónjalHej,poszukuje posa
dy względnie jako bufe
towy, najchętniej Zaraź.
Zgl. do Dzień. Bydg. pod
,A.K .1500*. (26488

R Dn..tAwr A

Skład
narożnikowy przy rynku
w dużej wsi kościelnej
nadający, się do

Bydg.

Skład
rzeźmck? z mieszkaniem,
wędzarnią, warsztatem,
stajnią zaraz dó wyuaję*
cła Od gospodarza. Plac
Piastowski 7. 114606

Pokój
ewentl. kuchnia, Ciesz
kowskiego 8, fil. 3. (147l2

Mieszkanie (14723
3pokoje kuchnia, zdrowe,
ciepłe tanio, Gdańska 186.

Pokój
zkuchnią dla małżeństwu,
Gajowa 33. 14721

Pokój
kuchnia wolne. Jaohciee,
Średnia 6. (26480

1-2 pokoje
kuchnia wynajmę. Gbur-
czyk, Jackowskiego 36.

26446

Mieszkanie
2 pokojowe wolne. Po
znańska 4, m. 1, (26457

Skład
2 pokoje kńóbnia na ka
żdą branżę, najlepiej dla
elektrotechnika zaraz lub
od 1 stycznia do wynaję
cia. Zgł. Strzelnica Cho
dzież. - (26487

Lokal
biurowy trzy pokoje wy
najmę. Śniadeckich10, te
lefon.elektryczność, woda.
Gospodarz. (26182

rpokojea

Umeblowany
pokój z kuchnią do wy
najęcia. Grunwaldzka 183,
m. 2, (26432

Pokójwyńajmę.Wileńską7,par
ter lewo. 14723

Pokój
z utrzymaniem. Gdańska
nr. 62, Ili . 14714

Pokó.
umeblowany. Świętojań
ska 17, parter.. 1471S

Pokój
dla2panów. Gamma 4,
mieszk.2. 36466

Pokój
Sienkiewicza t - 2. 114709

Pokój
Pomorska 85, m, 8, (14706

SCEED3
Niesłychanie (2029s

niskie gwiazdkowe ceny
na żyrandole, lampy, ano-

dówki, żarówki, żelazka i
artykuły radjowe w f-mie
A. Marciniak. Bydgoszcz,
Długa 6. Najwłaściwsze
ttpomioki gwiazdkowe.

Korzystnie
Obiady smaczne na e?y-
stem maśle bezkonkuren-
cyjhfc tanio poleca Pro-
bus,Stary Rynek 5. (32304

Angielskiego
niemieckiego, franęuskae-

fo,polskiego naucza szyb*
o,dobra wyniowa,b.pro
fesorka Załachowsba,

Trzeciego Maja 20. (2Ś26(i

PoszwkM|ą
osobę do używąma wspól
negobiura za dopłaętóiąni
dzięrżaw'ymieśięcznej.Of-
filja Dz. sCenfruiń".(14700

Zgubiłam
złóty zegarek W śóbótę.
Uczciwego znalazcę pró
szę oddać w Dzień. (1472o

R POŻYCZKI A

10-15000zł(14R52
pożyczki poszukuję dla
mego przedsiębiorstwa
przemysł.iwego wartości
250tys. zł. Banigwarau-
Cję hipoteczną. Oferty do
filji pod .Pożyczka 0 ”.

Dem
pożyczkęz'awskazaniepo
sady. Kuchmistrz dobrze
polecony posźuiiujd po
sady prywatnej, poleca
się na wszelkie 'uroczy
stości.Sienkiewicza nr. 16,
Baranowski. (36442

200 300 zt

poszukuję za dobrem o-

procentowaniern i zahez-
picczeniem. Oferty filia
Pewne". ” 14702

f(wmiwułiiit )1
tony

przystojńej, niezależniej,
szukanii wiek 25-35. Of.
. Urzędnik paastwowy*ijo
Dzień. Bydg. (28233

Życzenie
każdej młodej panny,
ażeby znaleźć odpowied-
aiego tnwarz.ysza życia,
spełni się przez nadanie

drobnego
ogłoszenia

w poczytnym

M W i
czytanymdzieenieprzez
przeszłe 150.000 osób.

Złota niedziela
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Dnia 14 grudnia o godz. 1 w nocy, zasnął w Bogu po ciężkich
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., mój mąż, brat, szwagier,
nasz kochany ojciec, teść i dziadek ś. p .

Franciszek Kraska
długoletni członek dozoru i rendant kusy kościelnej

przeżywszy lat 73, o czem donosi w smutku pogrążona
asaI roslzlsno.

Eksporta zwłok odbędzie się w czwartek, 17 bm. o godz. 10,
z domu żałoby Sitno, do kościoła parafjalnego w Dąbrówce Nowej,
następnie pogrzeb.

*

Osobnych zawiadomień nie wysyła się (26463

Przetarg przymusowy.
Dnia 16 grudnia b. r . o godz.

12 sprzedam przy ul. Jasnej 8 (st.
nr.) najwięcej dającemu za na
tychmiastową zapłatą (26485

wóz piekarski.
Woźniak, kom., sądowy.

Niezwykła sposobność
osiągnięcia dobrobytu!

Z powodu stosunków rodz. sprze
dam lub wydzierżawię dom han
dlowy z światłem elektr. w wiel
kiej wsi kościelnej na Pomorzu,
3000 mieszk., od 100 lat dobrze za
prowadzony, w którym się mieści
skład kolonj. - spożywczy, żelaza,
art. budowl. i restauracja z salką

i pełnym wyszynkiem. Dom, spi
chlerz, i wszelkie zabud. masywne.
Obrót mies. 10 tys. zł. Zapas tow.
około 20.000 zł. W razie sprzedaży
potizebne ca. 30.000 zł. Spłata bar
dzo dogodna. Oferty pod ,,Merkurł*
do Dziennika Bydgoskiego. (26333

Przetarg przymusowy. Nieruchomośćpoło
żona w Łąsku Wielkim i w chwili uczynienia wzmianki
0 przetargu zapisana w księdze gruntowej Łąsko Wielkie
tom I. wykaz 29 na imię Marjana Arndta w Łąsku
'W ielkim zostanie w drodze egzekucji dnia 24 luteg o

1932 roku o godz. 10 przed poł. wystawioną na

przetarg w niżej oznaczonym Sądzie pokój nr. 14. Za
budowany grunt wraz z podwórzem, ogrodem, rolą
łąką o powierzchni 18,54,67 ha. Warfośc użytkowa sta
nowiąca podstawę podatku budynkowego wynosi 129 mk.
a czysty dochód stanowiący podstawę podatku grunto
wego wynosi 85,19 talarów. Wyciąg hipoteczny oraz

w yciągi katastralne wyłożone są w sekretarjacie do
wglądu dla zainteresowanych. Wzmiankę o przetargu
zapisano w ks'ędze gruntowej dnia 26 sierpnia 1931 r.

Niniejszem wzywa się wszystkich, których prawa
w chwili zapisania wzmianki o przetargu nie były
w księdze gruntowej uwidocznione, aby się z niemi
zgłosili najpóźniej w dniu przetargu, przed wezwa
niem do wnoszenia ofert i prawa te uprawdopodobnili,
gdyby wierzyciel im przeczył. W razie niezastosowania
się do powyższego wezwania, prawa te p rzy oznaczeniu

najniższej oferty nie zostaną wcale uwzględnione a przy
rozdziale ceny kupna dopiero po roszczeniu wierzyciela
1 innych prawach. Zaleca się dwa tygodnie przed ter
minem podać na piśmie albo do protokółu sekretarza
sądowego dokładne obliczenie swych roszczeń w k a
pitale, odsetkach, kosztach wypowiedzenia i kosztach
sądowego dochodzenia swych praw , oraz oznaczyć
pierwszeństwo, którego się żąda. Tych, którym służy
prawo sprzeciwienia się przetargowi, wzywa się aby
przed udzieleniem przybicia targu postarali się o umo-

rzenie lub zawieszenie postępowania, gdyż inaczej pra
wo ich odnosić się będzie zamiast do nieruchomości,
tylko do uzyskanej ceny kupna. (26422
Koronowo, dnia 6 grudnia 1931. Sąd Grodzki.

Publicznedoręczenie.
W sprawie 1) Bolesława Zyska, rolnika w No

wymdworze, pow. Bydgoszcz, 2) tegoż żony Józefy
Zysk z domu Rytlewska tamże zamieszkałej

— powodów —

zast. przez adwokata L. Kosidowskiego w Koronowie

przeciw
1) Oldze Mueller z domu Keller, wdowie,
2) Marcie Mueller, niezamężnej,
3) Rudolfowi Muellerowi. rolnikowi,
4) Edwardowi Muellerowi, rolnikowi,
5) Albertowi Muellerowi,
6) Łydji Mueller, niezamężnej, wszyscy niezna

nego miejsca zamieszkania,
7) Konradowi Muellerowi, rolnikowi,
8) Friedzie Mueller, mołoletniej,
9) Gercie Mueller, małoletniej,

10) Gerhardowi Muellerowi, małoletniemu,
ad 8-10 zastąpieni przez m atkę pozwaną ad

1 Olgę Mueller
- pozw'anym —

powodowie wnieśli skargę z wnioskiem na zasądzenie:
1) Pozwanych zasądza się na udzielenie powodom

pozwania nieruchomości Nowydwór karta 42,
2) Koszty sporu ponoszą pozwani.
Na podstawie tej skargi wraz z zapozwem pozy

wa się pozw'anych do ustnej rozprawy spornej przed
Sądem Grodzkim w Koronowie pokój 15, na termin
w dniu 26 lutego 1932 r. przed poł. o godz. 9 -tej.

W celu publicznego doręczenia ogłasza się ni
niejszy wyciąg ze skargi.

"

(26421
Koronowo, dnia 2 grudnia 1931 r.

Sekretarjat Sądu Grodzkiego w Koronowie oddział II .

Świece choinkowe

ozdoby choinkowe

mydła toaletowe

perfumy, wody do ust

garnitury kryształowe
Przybory do manicure

oraz wszelkie inne a rtykuły toaletowe poleca
w największym wyborze po najniższych cenach

ERNST M IX
Fabryka Mydlą (25S5i

Bydgoszcz, ulica Gdańska nr. 10.

itewwlsacifflcera?
połowęNa gwiazdkę zniżyliśmy nasze już i tak niskie ceny

i ofiarujemy za bezcen

partję odzieży, futra damskie, męskie, przedmioty złote,
srebrne, kryształy, nadające się doskonale jako prezenciki,
maszyny do pisania; kasy rejestracyjne, aparaty fotogra
ficzne* instrumenty muzyczne, meble pojedyncze i cale

urządzenia i wiele innych rzeczy.

STAEA O
26489)

MAZ
Gdańska 34 - telefon 1930.

J AL'

Nagwiazdką
skrzypce, mandoliny, gitary,
harmoniki ręczne i ustne
oraz instrumenty dęte

wr w'ielkim wyborze po cenach zniżonych
poleca

ST.NIEWCZYK
Bydgoszcz, Gdańska 46.

Wytwórnia instrumentów muzycznych.

S.K.
ŁOŻYSKA KULKOWE

STARY RYNEK ~

KKITTEie

TELEFON 141.

Ciężarówkę
(reklamówkę) 1,5 ton. używaną lecz w dobrym stanie

IfiCJRI* ft 14693

Oferty do filji Dziennika Bydgoskiego pod ,,Ciężarówka" .

300 roSeSfi

papy dachowej
poszukuję zaraz za gotówkę. (26423

Zastępowshi,Bydgoszcz, Gdańska 140.

W sprawie spornej zakupię w

przetargu publicznym od
najmniej żądającego w dniu 17

b.m.ogodz.13wlokalumoje
go biura przy ni. Dr. Emila
Warmińskiego lO (26590
13-15 tonn pszenicy 126 f.hol.

towar zdrowy, suchy.
700 ctr. słomy żytniej, praso
wanej 600-800 clr. słomy
pszennej, prasowanej2 towar
zdrowy, suchy, niezadeszczo-
ny, wszystko do dostawy na

tychmiast.
Bliższe szczegóły podam przed

przetargiem.
Zefiryn Rzymkowski

zaprzysiężony senzal-handlowy
przy Izbie Przemysł. - Handlowej

w Bydgoszczy.

im, obiciarilm
poleca (24223

,,Dehorau
Gdańska 10 C165), I ptr

tel. 236.

Szczególną uwagę zwraca

się na specjalną szwalnię
stylowych i modnych firan.

model1932

objętość skali ri 1Ji oktaw.

Niezrównane pod
względem dźwięku i wy
konania, dorównują
najlepszym wyrobom

zagranicznym.

Fabryka Pianin

Ul. Jltssis
Bydgoszcz

Gdańika 42,tel.2225

Filje:

POZNAŃ, o l. Gwarna

GRUDZIĄDZ, u l. Toruńska 17/19

LUBLIIi, u l. Szpitalna 3

Gdańska 35 le i 22-12,212

poleca na świąta znanej jakości

(fic.migzi JITarcepon
własnego wyrobu w wielkim wyborze
Jtccbntnifzi na sposób warszawski

Konfefotfie rh arian y z czekoladą
lub bez i nadziewany

(Jzdobifcftoinkome
(finbtzi ~ (ftnctzi - 'śeiftncz.e
ftrucfe śiwąfecznc

nadziewane makiem, migdałam i łub rodzynkami.
Wysyłka zamiejscowa.

Uprasza się o wczesne zamówienia.

farbuje w łoj -

przezzwykłemycie. ^ kolorów

Do nabycia w drogeriach, perfumerjach i u fryzjerów.
Kto się jeszcze nie przekonał, a chce mieć piękne włosy,
niech nadeśle 2 ,

- złote w znaczkach i poda dokładny kolor.

Generalny przedstawiciel na Polskę:
FR. BOGACZ, Bydgoszcz, ulica Dworcowa nr. 14.

Wszystkie Panie używają do trwałego
farbowania brwi i rzęs tylko M AJA. (24756

Fabryką cukierków
i marmeiady

w pełnym biegu, z powodu przejęcia innego przed
siębiorstwa sprzedam lub wydzierżawię. Zgło
szenia do ekspedycji Dzień. Bydg. pod ,,F. C ." (26330

SYPIALNIE 2,176
jadalnie, gabinety, kuchnie, kanapy, leżanki i inne

pojedyńcze przedmioty kupuje się najtaniej tljI/Ż O

wznanejf-ieANDRZEINOWAK
T fr a u s g a na adiwes: We(n. Rpok 11, TÓgPodpOllj.
Specjalność: Kompletne urządzenia dla nowożeńców.

80 proc. (26224
w butelkach

poleca najtaniej

Rozlewnia Muchy
Bydgoszcz, Dworcowa 25.
Przedstawiciele poszukiwani.

H. B(JNN iSYN

BYDGOSZCZ, Gdańska 32
Telefon 2066 26448

Fabrykacja czapek
wojskowych, urzędniczych i szkoloych
Szable oficerskie Przybory mundurowe

Wysyłka pozamiejscowa.

KONKURS.
W powiatowem mieście Ś tm lm B e wakuje Od

15-go lutego 1932 roku

19osadcaburmislrza.
Kandydat winien posiadać obywatelstwo polskie,

oraz praktykę w administracji samorządowej lub pań
stwowej i nieskazitelną przeszłość.

Uposażenie według grupy IX odpowiedni szczebel
ustawy z dnia 9-go października 1923 (Dz. Ust. nr . 116

poz. 924) z 20% dodatkiem reprezentacyjnym. Za miesz
kanie w budynku przeznaczonym dla burmistrza wraz'
z ogrodem potrąca się dodatek za mieszkanie według
wyżej podanej grupy uposażenia. Natomiast za świad
czenia jak opał i światło opłaca burmistrz n ikły ekwi
walent.

Kandydaci zechcą nadesłać oferty wraz z życiory
sem i uwierzytelnionemu odpisami świadectw do dnia
27-go g ru dnia 1931 na ręce Przewodniczącego Rady
Miejskiej p. Dr. Jączyńskiego w Żninie, Rynek nr. 14.

Żnin , dnia 12-go grudnia 1931. (26472

NIAGISIRAI

w z. Ratajski.

Piet pnośny
nowy okazyjnie ta
nio odda (26424

Zastępowski
ul. Gdańska nr. 140.

Garaże
przy ul. Sienkiewicza 13

taniojwydzierżawię.Zgło
szenia u portjera . (26238

Świeże kaszanki
kiszki 7. bulek i wątrobianki

każdy wtorek i czwartek
od godz. 4 -tej. Codziennie

świeże parówki
i inne wyroby poleca pier
wszorzędna wytwórnia i skład

wyrobów mięsnych
A. W . Achtel

Bydgoszcz
ul. Gdańska 75

telef. 2281. 144499

tGEEDl
Poszukuję

dobrze umeblowanego po
koju, ewentualnie dwóch,
z telefonem, używaniem
łazienki. Oferty dofilji dla
,E. 'MA. 04534

Umeblowanego
pokoju poszukuje urzę
dnik państwowy, kawaler.
Zgłoszenia filja Dziennika
,Marwa”. (U6s9

Stancja
dla 3 klasistki potrzebna,
blisko pi. Kochanowskie
go. Oferty, warunki do
filji Dz. , Opieka” . (146ol

1-2 pokoi (26463
poszukuje towarzystwo w

centrum na parterze. Of.
, Towarzystwo Z.” Dzień.

Pokoje (14716
utnebl. słoneczne, ciepłe z

łazienką, używaniem ku
chni. Gdańska 83, m . 4 .1.

Pokoje
wolne dobrze umeblowa
ne dwa razem lub jeden.
Krasińskiego 4, mieszka
nie 4. (14697

Dwułóżkowy
pokój, używanie kuchni
Kaszubska 15. (14687

Pokój
umeblowany. Słowackie
go 1. (i4684

Pokój
umebl. centr. ogrzewanie
Stycznia 22, m, 3. (26441

Pokój
dla pana dobrze umebl.
niekrępujący do wynaję
cia. Cieszkowskiego 17,
m. 6 (nowy numer). (26452

Pokój
umebl. frontowy, ładny,
słoneczny do wynajęcia.
Zacisze 3, m . 8. (I4694

Pokój
umeblowany, swobodny,
tanio odda Dolina 18, gos
podarz. (1469^

Dwa
elegancko umebl. pokoje
ewtl. z używaniem kuchni
do wynajęcia. Plac Po
znański 2, m. 4. (26445

2 elegancko
umeblowane pokoje, ewtl.
jeden od I. I . do wynaję
cia. Obejrzeć można w

czasie od 1—3 i wieczorem
7 godziny. Gdańska 35,
mieszk. 4. (14683

Pokoje
umeblowane, fortepian, ła
zienka. Św. Trójcy 3,
mieszkanie 5. (26456

SCHEDI
Wspólnika

lub do sprzedawania to
waru blaszanego z kaucją
poszukuję, ul. Biedaszko-
wo 22, Wilczak. (26443

Dia
, Emeryta 60o. Proszę
przybyć 15. XII . godz. 8
ul. Graniczna, narożnik
Grunwaldzkiej, gazetę w

ręku. (26411

mmmmm

Pannę
lub młodą bezdzietną

wdówkę w w'ieku do 30

lat, poszukuję dla pana
posiadającego przedsię
biorstwo fabryczne war
tości 250.000 zł. Pośrednic
two krewnych mile wi
dziane. Wiad. wraz foto-
grafją, którą zwrócę pro
szę kierować pod ,,Ł. K .”
do Dz. Bydg. (26095

100'Yo mężczyzna
podobno przystojny, prze
mysłowiec szuka pożycz
ki 5000 zł od zamożnej
pani wysokich zalet du
chowych. Cel matrymon-
jalny niewykluczony. Of.
Bydgoszcz, poste restante
sub ,Spokojna przystań” .

26439

Starszy (14681
pan poszukuje starszej
samotnej pani do lat 45,
cel przyszłość okaże. Of.
filja Dzień, pod ,H . 45” .

Inteligentny
lat 25 wzrostu wysokiego
bez nałogów, lecz bez pie
niędzy, poszukuje żony.
Oferty z fotografją do filji
pod ,,Przyszłość 25” . (26453

Kawaler

lat 28, Pomorzanin, przy.
stojny, miłego charakte
ru, posiadający 225 morg.
gospodarstwo własne bez
długu, poszukuje towa
rzyszki życia. Panny po
siadające od 15 tysięcy i

więcej gotówki mogą się
zgł'osić. Młode w'dowy nie
wykluczone. Oferty wraz

z fotografjam i proszę skie
rować do Dziennika pod
,K.P.” 26451

Który
starszy szlachetny pan na

stanowisku pragnie po
znać gospodarną, przy
stojną panią, cel przy
szłość okaże. Ofe rty filja
Dz. BBrunetka 29". (14593

Ceny ogłoszeń: 25 gr. za wiersz milimetrowy na stronie 7-łamow'ej szerokości 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 70 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 1 'O zł
na dalszych stronach 1,00 zł. za m ilim . I łam., szer. 67 mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 25 gr., każde dalsze 15 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 20 0I zniżki'

Większe ogłoszenia, zamieszczone wśród drobnych 50% drożej jak w zwykłym dziale ogłoszeniowym. Przy powtórzeniu ogłoszeń o tym samym tekście udzieTa się 'rabatu.
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie rabaty upadają. - Ogłoszenia zagraniczne 25 % dopłaty. - Ogłoszenia skomplikowane oraż z zastrzeżeniem miejsca o 20 0/ drożej
Za term inowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. - Miejsce płatności: Bydgoszcz. - Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych Bank Imdowy

Konto czekowe: P. K . O . 203713 Poznań.

Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. — Za redakcję odpowiedzialny; S ta n isła w Nowakowski w Bydgoszczy


